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Wcrora.j odbyła się pierw. 
sza inauguracyjna sesja RN 
m. Łodzi w nowej kadenc:ji. 
Ql;wierając cbrady, redny -
E. Kaźmierczak powitał rad 
ne i radnych oraz przyby. 
łych gcści: członka Biura 
Pclity=ego KC PZPR, człoo­
!k.a Rady Państwa, przewod­
nicząceg·o CRZZ i posła Lo­
dzi - Ignacego Legę-Sowi ń­
skiego, wszystkich posłów 
łód:zkic:h z I sekretarzem KŁ 
PZPR - Józefem Spychal­
skim nia· czele oraz członków 

Zł .w zn n1u I J n ot 

Egzekutywy KL PZPR, 
przedstawicieli stronnictw 
politycznych, organizacji mło 
dzieżowych i spcłecmych. 

Na przewodnicząc-ego obrad 
sesji RN do k·ońca br. wy­
brano radnego Mariana Kor­
żyka, na jego zastępcę rów. 
nież do końca br. Alekst>go 
Łab€ntowlcza oraz na sekrt!­

handlowego spotkania 
krajów pięciu kontynentów Tadeusz Gi(gi_er 

no 
(fragmenty poematu) (Od specjalnego wysłannika) 

tarza wczcrajszych obrad Gorącz;kę targową czuje się 
- radnego Tadeusza Lewan- w Poznaniu na każ<lym pra-
dowS1kiego. Następnie radni wie kroku: na dwoccu, w 
złożyli uro::zyste ślubowanie. tramwajach, w sklepach, res-
Infcrmację o przebiegu tauraojach i na uilicy. Oczy. 

oficjalnie otworzy swe pod­
woje. W uroczystości tej 
wezmą udział przedstawiciele 
najwyższych władz partyj­
nych i rządowych. A potem, 
od godziny 13 tereny wysta­
wowe udostępnione zostaną 
zwiedzającym. 

łódzkim bojowmkom 1905 r. 

kampanii wyborczej oraz o wiście największego natę-.i;e­
zgłcs'.i-Cnych po;;tulatach przez hia nabiera ona na terenie 
wyborców przedstawił Ra- wystawowym, który ju:ż dziś 

(B) Dalszy ciąg na str. 2 '--------------------------

A popatrzeć będzie na co 
na pewno. Międzynarodowe 
Targi Poznańskie są targami 
o zasięgu światowym. Trady­
cyjnie stały się one corocz~ 
nym miejscem spotkań pro­
ducentów i ha.ndłowców 
Wschodu i Zachodu. Staly się 
m1e,Jsicem kQIIlcentracji towa­
rowej, reprezentujące.i naj­
lepsze osiągnięcia producen­
tów pięciu kontynentów. 

BARYKADA 

S ę kat11m :;.tam,ęla 1Jrój.kąsterm; 
OIS'trzem we W scho<dn-Vą mieorzy. 
Oficer pr.wbiegl przed frł>-n,te.m 
ro••y - nim rota ooerzu. 

cho 

t. 

N
ielofJóTZy ludzie upa.-r<:ie .Mtmi siebie pomniejszają. 
Zupełnie '11.ieipotrzebnie i bez ja.kichkoiwiek racjo­
nalnych potoodów to robią. Przypominają nieco tych 

ke>lne.rów z lolroli lwitego:rii ,,S'', którzy podchodzą do 
gościa zgi.ęc.i. w pal.q.k., a patem lounsztownie się uLatnia­
ją i dlu.ąo, długo każą na siebie czekać. Tymczo11JSeom 
ni.k.t nie wyima11a od nich uniżoności, chce tybko sq>raw­
nej i w miarę sczyib·kiej OIT'az uprzeij'11'te'j obslugi. ŻyJem11 
w kraju, gdzie wysoko ceni si"! g>O<Voość osob.iist<t czło­
wiek.a, untżono.ść wzbudza '!lii.e1$1'/11Aik., j{l;ko· że jeos;t nie­
od:ro•dn.ą sioSltrą odwu.lieo·wośd. 

2. 

B 
ez wi.ę·Teszego trud;u można wbie wyobrazić zabiegł 
wyclwwamx:ze, j<l!leim byl podd,an.vatny w dzieciństwie 
późniejszy lwn.formj,s.ta. Pie:rws.za maik.syma, jaką 

wpa.ja,li w niego rodzice, br.:MnA.ala: Mgdy nie klam 
i bą4ź poslu.sz.ny". A w chwtlę później!' „Idź zobocz Toto 
dzwoni i porwieid.z, że rodiZ'iców nie ma w domu". Sprzecz· 
n.ość tych naka~w rodzi kombinację psychiczną dalek4 
od 1.1~tencji przyswiecaijący<ch cel.om U>ychowawc.zvm ro­
dziców. 

Niedawno mie•liśmy okaa:ję obse?'WOWać osoanwv 'Pl"ZV" 
pcui,elk. Po og/.osze-ni!u W1Jlllik6w kon1ku1"su. „Mój zwt z wi­
downi''- zgtosi'ta. się do teatru kobieta, która bwierdzila., 
że jeid.ną z n{l;g;ród. pon.ainna dos<tać jej córka, a nie dz1ew­
CZY'n•ka, która zosta/;a. 1Ul!grodzona, k.ol.eża,rvka j.ej córki. 
List córki za,gvn..ąl w drodze, a przysze.dJl do tea,,tru l~s't 
kol.e~anki, idervtyczny w tireści z tym, któ.ry ZG{linąl. Na 
dowód m<vtk.a przywiozła. pracę córki, odf!Worzoną z pa­
mięci. Js.f>otnie obie prace byly idervtyczne. Pomvjai4c już 
kwes•ti.e pra·wne i etyczne, z obaiwą nal.eży s,pojizeć na 
Z.Wy i charllikt'7. 10-1..etniego dzi.ecika, k.rbóremu, jak. wska­
zują okolicznosci, w do.Jwna11;it1 kraiłzWy liistlu 100<7..eżan­
ki &opo.mogU rodzice. 

3. 

O 
bserrwując śtvi.a;t i 'bud.U widzę, że S•PO<To O<S6b mialo 
wM.ocznie podobne wzo.ry peda.g?gicz~. Nie zawsze 
co pra.u,1d,a. 11WSZq oni ak.ur11Jt scuwac myśU. z cu-

dzych U.S'tów, cza.sem wyistairczy, że własnych nie posia­
dajq, a gdy n<iwet :r>osuzdn:;ą, to taik. g~boloo i .sita.ranni.R 
ukryte, że właściwie ~ ma z nw'h żad:neigo ~poi/ec~go 
poży~lou. 

4. 

n
'WUTiJcowość? Je.sit roś olYrzydlMoogo w .tym pojęciu. 
Z dwojga złego wolę jwź: takich, co ma.ją jed:rvo 
oblicze prawidzdiwi, choć niesympaitycznei, ni!ż tych, 

co maj.ą dwa. oblicza mile, ale oba fałszywe. N{)Jjc/u:.tniej 
zaś widzialbym dwa hon-O'l"aria za jeden felie-ton. Czio­
wiek d:wvlicotWy, to w grwn.cie rzeczy tak.i, co Pwa.rzy 
w ogóle 7lii.e posi.ada. U~a WSZ'!IS'bko, co moźe od-bie­
gać od ogólnie przyjętych 1.V.Z'()l1'ÓW, ci.esz·y się,· że jes·t 
mailpą, któ11'a. „d.raipi,e .s ~ Wlk. i3(ll17lQ j<Jik cz.1,owielk". 

KAROL BADZIAK 
~ ......... ~~~--~~~~~· ··~~~,.!l';~~~.ia~~. 

Nowo wybrane Pre'Zydium 
RN 1a. 1'odzi: od lewej: Z. 
Krzywański, A. Torzewski, 
E. Wróblewski, doc. H. 
Mortim<!!r-Szymezak E Kaź-
mierczak, B . Wąso'.vicŻ, prof. 
dr A. Radzimiński. J. Lo-1 
rens . S. S'a.niaszeJt 

Foto - L. Olejniczak 

W bieżącym roJ,m - łącznie 
z Polską ucz€Sltniczy w 
MTP 60 państw; 41 z nich 
zorganizowało eksipozycje ko­
lektywne. Reprezentow<:ne są 
kraje Europy, Afry<ki. Azji, 
Ameryki i AU!Stralii. Po raz 
pierwszy wyst.ępują w Pozna­
niu Tanzania, Repuhlilfa Mal­
gaska i Syria. Po przerwie 
obej rzymy znów na tegorocz­
nych MTP ekspozycje Surmy, 
Chińskie.i Republik.i Ludowej, 
Ghany, Indonezji, Tunezji i 
Zjednoczonej Repuibliki Arab­
skiej. 

A więc prawdziwe świ.aito­
we rendez-vous producentów I 
i handlowoów. Rendez-vous, 
w któ.rym biorą udzizł nie 
tylko WS1zystkie kontynenty 
świata, ale także wszystkie 
grupy integracyjne. jak 
RWPG, EWG oraz EFTA. 

(A) Dz,lszy oi.ąg nia str. 2 

Podpisanie porozumieniu 
między Polską a DRW 

12 bm. zakończone zostały 
rozm-0wy między prZEdstawi­
cielami rządu PRL i przeby-

wającą w Polsee delegacją 

rządową DRW pod kierow­
nictwem członka Biura Poli­
tyczn-ego KC Wietnamskiej 
Partii Pracujących, wicepre­
mi-eTa Le Thanh Nghi. Stro­
nie polskiej przewodniczył w 
ro·zmowach członek Biura 
Politycznego KC PZPR wi­
ceprezes Rady Ministrów 
Euge.nriusz Szyr. 

W wyniku rozmów, które 
dctyczyły współpracy go:;po­
darczej zakresu pomccy 
PRL dla DRW zawar~ zo­
stal;o POT-OZumienie. 

Szablą wskazu.Je zarok.nię·t11 
sztanda'l" - i wola: ool! 
Milczy szeireg posępny, 
ż;ufon nie rozległ siię s<tirZ<ll. 

* * 
Przynieś, si.o>S<tro; w fartuchu kam!.ien.i. 
Ci~ższe, mówisz, od przędzy - ;a wierz(. 
Tviko widzisz: tann niewolnic4 
je<steś nęd21714, twtaj - żołnieirzeim. 

Przydźwigała. Stanęła na sik.rzym.i. 
Nie wiadomo: mężna czy swawolna? 
Ni.m rzuciła, upa.dla przy bracie 
1& cien:ką nVl!k.ą lcrwi - na zawsze woLna.. 

. LASEK KONSTANTYNOWSKI 

Stoją rzędem pod la·su ścianą. 
św1Jta. Dąb do czól iich schylu liście. 
Po co Uść ten, gdy na śmi.e'l"ć sk.aMJno'? 
N;.e ma ni>c prócz śmierteineii nienlJJwi.ki. 

S.'Llwa. Dru.gq s1:awiajq dZ'i.esiq,tJkę. 
Znou;v. sa,lwa. Popłoch wśród zieleni. 
O, zostańcie ta•k. nad grobem swvm rohyT.ein.i; 
ska.mieniali, zdra:jcom na pamiiią1Jk,e! 

A u>y, cościie 1>0'dimu.ch cziu,jqc 1Jrttmgt1 
z k.a•te•m ludów Z'WiązaLi .siię w paJcci.e 
porzucajcie pa.lacowe progi, 
'W.S\tańd.e do dni.a - na dzieło swe ~zcie1 

Zmasowany atak wojsk 
na górników boliwiiskich 

11 bm. oddziały boliwi•j-skiej 
junty wojskowej zaatakowały 

kopail.nie położone w okręgu 

Catawi, gdzie około 30 tysię­

cy górników odmówiło złoże­
nia br=i. Oddziały piechoty 
i s.padochrQIIliarzy junty, wy­
posażone w nowoczesną broń, 
zajęły już kluczowe pozycje 
górników: kopałnię w Oruxo 

i wielką kopalnię „Siglo 
Veinte". 
Jednocześnie z operacj<:rni 

wojskowymi trwa ,.oczyszcza­
nie" organizacji politycznych 
i zawodowych z dzislc:czy po­
stępowych. Dotychczas de­
portowano z kraju 130 przy­
wódców i aktywistów związ­
kowych i politycznych. Setki 
osób aresztowc:no. 

W 
skleJ:>ieniaeh metra rozległa się de• 

tonacJa. Echo wibrowało przez kil 
ka sekun'! i .zanim zamarło wstrzą 
sną~ podz1enuem kolejny huk. Od· 

wracam. się r";ptownie ku miejscu wy­
padku 1 prze;cieram oczy ze zdumienia. 
~? P? P~zeco.wległej stronie peronu ja­
k!s me<>piel"ZIOny młokos celuje kamie­
me;w. w lampę ja.rzenio_wą. 

społeczeństwa w okresie dlwudziestolecia. 
We Francji, gdzie dominuje własność 
prYWatna, a w parze - prywa.tno-kapi• 
talistyczny sposób myślenia, nikogo nie 
~teresują takie zjawiska, jesli nawet 

N
a potwierdzenie tego poglądu opł• 
s.zę dwa wydarzenia, które roo:e• 
~rały się na moich oczach. 
Godzina 19 to okres najwięk-

szego szczy.tu komunikacyjnego, gdy lu­
dzie wracaJą z pracy. Tu bowiem dzień 
roboczy. prze.r,:YWany jest dwugodzinną 
porą obiadową (nawet w szkoła.eh) i koń· 
czy .się dopiero o zmierzchu. Wtedy to 
z . biur? _urzędów i sz;kół wysypuje się 
w1elom1lionowy tłum spieszący do do­
mów. o tej właśnie porze zemdlała w 
ciasnym i zatłoczonym wagonie jakaś 
starsza pani. Nikt na nią nie zwrócił 
uwagi. Nikt n.ie pospieszył z pomocą.„ 

Tłum 1;1asażttów w metrze patrzy na 
czyny wa?'ldal'.' tak, jakby d7Aały się one 
n~ ekra1;1.1e fdmowym. a nie tuż obok. 
Nikt . me reaguje. Twarze obojętne, 
wetkn1ęte w „France Soil'", czy książ· 
k~. Młode pary flirtują jakby nic się 
nie stało, a schludny staruszek nie prze 
r~vał nawe~ na chwilę piłowania paznok 
c1 . Tylko Jal<'.'ś emerytowana urzędnicz­
ka szepcze . mi. z podnieceniem do ucha: 
łobuz, rozbił Już trzy jarzeniówki. 

'tzwa.rta detonacja ro<Zległa się w chwi• 
n, gdy na pe:<>nie zadudnił pociąg elek­
tryc:zmy. Chu~1gan, ni<:zym dawni India­
nie, wydał d"'.il<i okrzyk z,wycięstwa i 
skoczył do odJ~dżającej kolejki, 

P rz~lądaJąc się tej seenie pnypo­
mnialem sobie naszych obYWateli. 
Czy byłoby to możliwe w Polsce? 
OCZY' · •Ście, i u n.as nie brak chu-

liganów~ ale żaden wandal nie uszedłby 
bezkarme, gdyby usiłował coś podobne­
go zrobić na oczach tylu ludzi. Otoczono 
by go natychmiast i oddano w ręce mi• 
lic.ii. 
Częstokroć sami nie zdajemy soble 

spra;wy ze ZJąian ~entajn~ naszego 

PARYSKIE 
KONFRONTACJE 

Chuligaństwo. 
i obojętność 

wyrząd.7.ają sz,kodę placówce użytecznoś• 
ci publieiz:nej. Przeciętny Francuz - wra 
żliwy na wszelkie posunięcia polityczne 
we własnym krajn i za granicą - <>d• 
nosi się obojętnie do otoczenia. Owszem, 
jest wyjątkowo uprzejmy i grzeczny i 
nawet w największym tłoku w wagonie 
metra wymanewruje dla ciebie miejsce, 
ażebyś na czas za,iechał do pracy J.ub 
dom,.g., ale serdeczności nie okaże. 

Inny przykład: wysiadając z metra 
natknąłem się na pl.a.cu Pigalle na zbie• 
gowis!<o. Rosły nastolatek okładał swą 
kole~a~ę pięściami, rwąc jej wrosy, 
suknię i płaszcz. Ona, rzecz jasna, nie 
został'.'- mu dłużna i za.pasy trwały już 
10 i:n•n.ut .. Tłu.m ciekawskich dzielił się 
wrazeniam1, Jakby na meczu bokser­
skim. W pewąym momencie młodzienia· 
sz~k . wet~ł dziew<:.zynie palce do ust, 
!lsilu,1ąe Je r02ednec. Nie wytrzymałem 
t skoezyłem by ich rozdzielić. Dopiero 
wtedy ode-rwała się z tłumu grupa męż­
czyzn. odgradzając murem dziewezynę 
od prześlado.wcy. 

za chwHę wehłonęła ich fala ludzka, 
s·piesząca o tej porze do kin, teatrów i 
kafejek. Nic nie było. Nawet policjan.t 
w malowniezej pelerynie nic nie zauwa­
żył ••• 

A.B,TUR M~~SKI 



Inauguracyjna sesja RN m. Łodzi 
(B) Dokończenie ze str. 1 

dzie członek Prezydlium LK 
FJN, radny Hieronim Rej­
niak. 

W okresie kampanii przed 
wyborczej komitety FJN 
zcrgani:z.owały na terenie Lo· 
dz.i 262 spotkania, w których 
uczes~niczył-o łącznie ponati 
80 tys. wyborców. W dysku­
•,iri zabierało głos ok. 4 tys. 
ooób. 111ie }leząc wystąpień 
kandydatów na posłów i 
radnyoh. Mie.>zkańe:y l',odzi 
:i:głosili ogółem 2.266 pcstu­
latów, Wll"bio5ków i ze.żaleń. 
Najwięcej, bo aż ponad 700 
postulatów zanotowano w 
dzielnicy Górna. najmniej 
zaś w $ródmieściu - bo tyl­
ko 180. Po-nad 32 proc. ogó­
łu postulatów dotyczyło spraw 
g-0spcdarki komunalnej. A 
więc m. in. zaopatrzenia w 
w-0dę, oświeUenia i poprawy 
nawierzchni ulic. Sprawy 
giospo·da.rfk:i mieszk>an ilowej 
stan.owiły 26 proc. ws:i:yst· 
'kich po1sbu1fatów. Inne postu­
laty to problemy dotyczą­
ce spraw lokalowych. han­
dlu, usług, -Oświaty, służby 
zdrowia i opieki społecznej. 
kultury. komunikac:iL. 

Radmy H. Rejniak stwier­
Cłi<ił m. in.. iż do tej porv 
po·djęto decyzję oraiZ udziP.­
l<mo odpowie<l:Zi na 496 po-

sbulatów i wni~sków tj. po­
nad 20 proc. ogólnej liczby 
iZgł.oszcnych postulatów przez 
wyborców. 

- Pełne NJ'Z!liczenie się 
przed wyborcami z realizacji 
pos tulatów i wniosków 
po•wiedział m. in. radny H. 
Rejniak - winno być jedn~ 
z głównych trosk Rady Na­
rodowej m. Lodzi, rad d:7..iel­
nicowych, ich prezydiów, 
kiomisj.i i p-0sz~zegóinych riad 
nych. Naszym obowią·zkiem 
jest dopilnowanie, żeby al!li 
jedna słuszna i m()żliwa do 
realizacji IW<Jpozycja obywa­
tela nie utonęła w powodzi 
papierów, aby każda twórc?Ja 
i.nicjatywa znalazła 2lrozu­
mienie i poparcie, a każda 
śmiała i rzetelna krytvka 
wzię ta została pod uwagę. 

W dyskusjd radni: prezes 
MK ZSL S. Sta!lliaszek, 
SP.kretairz MK SD - J. Ra­
chowski, sekretarz ZŁ Lii!i 
Kobiet - H. Mikuć oraz T. 
Szlęga i J. Jaib~kiewicz oma­
wiali sprawy zwtiązane z rea 
lizacją przez Radę Narodowa 
nakreśLcnego przez FJN Pt"c>­
gramu wybOt'czego. 

Sekreta·rz KŁ PZPR. rad­
ny St. Jóźwiak . w imieniu 
komis ji porozumiewawczej 
partii i s•trcnnictw polity­
cznych naszego m iasta za-

W 60 rocznicę pamięfnvch wydarzeń 

Olwarcie · wyslawy 
"Rewolucja t90G r w Łodzi" 

Wcwraj w Muzeum Histo­
rii Ruchu Rewolucyjnego na­
stąpilo otwcrcie wys.tawy „Re 
wolucja 1905 roku w Lodzi". 

pr.oponowa:ł kandydatów do 
9-cs.obowego Prezydium RN 
m. Łod:ci. Skład ten przed­
stawia się następująco: prze­
wodniczący Prezydium R:!'T 
m. Lodzi · - Edward Kaź­
Il'.1erezak. zastępcy przewod-
niczącego: Jerzy Lor~ns. 
EdwaJl'ld Wróblewski Bar-
bara Wąsowicz, sekretarz 
Prezydium - Adam To.rzew­
sJci, członk.a1wie Prezydium: 
Zygmunt Krzywań.s'k.i, St€· 
fan Staniaszek. doc. Halina 
Mortimer-Szymćzak. prof. 
dr Aleksrunder Radztimińsk\. 
~ wyniku tajnego gł-Os.owa­
nia, - w którym wzięło 
udział obecnych na sali 113 
radnych na 120 wybranych 
ero RN zaapr.obowan,1 
przed sławione kandydatury, 
Następnie radni powołali 

12 stałych k.amisji RN m. Ło 
dzi. Ustalol!lo również skład 
(J5'°bowy tych komisji. 

W czasie obrad zabrał głos 
Ignacy Loga-Sowiński, który 
w , imieruiu KC PZPR, Rady 
Pans~wa i Ogólnopolskieg-0 
Kormtetu FJN złCYżył najser. 
decz~iejsze gratulacje i ży-­
czema radnym i nowo wy­
branemu Prezydium oraz źy. 
czył im owocnej pracy w 
realizacja prograimu wyl;>or-
czego. I. L<iga-Sowiński. 
omówił również m . in. spra· 
wy_ ~otyczące współpracy 
związkow zawodowych z ra­
dami nar()>dowymi. 

- Radnli. mogą }iczyć 
powiedział na zak-0Óczenie 
swe~'? ;vyistąpienia I. Log:i­
Sowmsk1 - na po·:rnoc swo;ch 
posłów łódzkich, w s,;,ej 
pracy dla dobr.a robotnicze' 
Łod~. ' 

Na zakqńcze.nie obrad 
przewodniczący Prez. RN m. 
Łodzi. - E. Kaźmierczak w 
imieni!l Prezydium, jego 
członkow oraz sw·cim włas­
nym, zł-0źył podziękowanie 
za a:kt zaufania jakim obda­
rzyli radni nOWO pDWOłanP 
Prezydium 

Radni uohwa>lrlli 
plan pracy RN m. 
k-0ńca br. 

· również/ 
Łodz,j do 

J. Kr. 

20-lecie WOP SpofRanle fl1 KC PIPR 
z członkami delegacji 
DRW 

12 bm. cziltmkowde BiU1'a 

Uroczysta akademia 
Poli tycznego KC PZIPR Z.· 
Kliszko, E. Ochab, R. Strze­
lecki, ookretarz KC W\l:. Wi­
cha oraz członek KC, wice­
minister SIJJ'l'aW zagranicznych 
M. Naszkowski spotkali się 
w gmachu KC z czl:onkami 
delegacji DemokJratycznej Re­
p<UJbli.ki Wietnamu - z prze­
wodniczącym delegacji człon­
kiem Bi1llt'a POility~nego KC 
Wietnamskiej Partii Pracują­
cych. wicepremier·em L.e 
Thanih Nghi i wiceprzewod-

w Warszawie 

niczącym delegacji, zasit.ępcą 
przewodniczącego Komitetu 
d/s Handlu i Finansów przy 
Radzie Ministrów DRW 
Hoang Wain Diemm, obecny I 
był również ambasador DRW 
w PolS!Oe - Tran Ohi Hien. 

Z okaizji 20 rocznicy po­
wstan:ia Wojsk Ochrony P.o­
granicza: odbyła się w so­
botę w sali Domu Kultury 
MSW w Warszawie uroczy­
sta aka:demia zorganizowana 
przez Radę Wo•jskową WOJ'. 

W prezyru'llm akademii za­
jęli miejsca m. in.: członek 
Biura PoliJtycznego KC 
PZPR, minis•ter obrony na­
rodowej - m=szałek Po1lski 
M. Spychalski. sekrefa.rz K._C 
PZPR Wł. Wicha, minister 
spraw wewnętrznych - gen. 
dyw. M. Mocz~r, kierownik 
Wydziału Admin i stracyjnego 
KC PZPR - K. Witaszewski. 

Orkiestra odegirała hymn 

I§] Junta wojskowa przejęła wiadzę 
Iii Sukcesy party,zantów 

Sqtuacia oo C1Jietm1mie Płd. 
Od piątku wieczór, j.aik wy­

rnika z depeszy AFP, p-eŁnia 
władzy ustawod<iwcrej, wyko­
nawczej i sądowej w płd. 
Wietnamie należy do genera­
łów i pułkowników sprawu­
jących funkcję dowódców. W 
ten sposób kontynuuje 
AFP - zakończył się tam 
eksperyment z rządem cywil­
nym powol>a:nym 1 listopada 
1964 r. 

12 bm. r~mo dotyc:hc:za.oowy 
szef państwa pk!. Wietnamu 
Phan Khac Suu zak-Ol!Ilunik~ 
wat przez radio sajgońsikie, 
że przekazał „kierownictwo 
nad narodem w ~e wojsko­
wych". Krążące w 001bot.ę po 
u:licach Saj gonu samochody z 
megafonami tnformowa:ly, że 
cywiJny rząd premiera Quata 
oddaje wladzię w ręoe armii. 
Równocześnie stracił moc ~ 
bowiązującą tymczasowy akt 
konstybucyjny z 20 paździer­

nik.a ulb. roku i t1!P<8Jd!a tizw. 

Narodowa Rada Ust.aiwoda.w-
cza. 

A,,.€1IlJCje zachodl!lie donoszą, 
że partyzan<:i południowowiet­
namscy dokona1i w sobotę n,o­
wego ata.~u w pobliżu miasta 
Do.ng Xoai. W odległości oko­
ło 3 km od tego miasta zaaita­
ko·wa1i oni desa'!l.t pOIWi.etrzm.y 
wojsk rządowych. 
żadine szczegóły wa1kl. nie są 

chWliloiWo znane. W 0iado-mo je­
dynie, że zestrzelili ollli amet'J' 
kańs.kii samolo.t odrrzutowy ty­
pu „F-ilOO". 

uroczvstości z okazn 
Dnia Drukarza 
w=a~ łód=y poligraficy 

Ull'oozyśde obchodzW.i Dzień 
Drul<ao:za. Przed południera w 
prezydiach rad narodowych m. 
Lodzi ! Woj. RN odbyło s.ię 
wręcrzel'.' ' e zasłużonym druka­
rzom Hono<r01WYCh Odzna0k m. 
Łod!Li i Wojewódrztwa Łód.zkie­
go. 

nairodiowy - po czym 'mb1'2! 
głos minister spraw wewnę­

trznych - Mieczysłam Mo­
czar. 

Witany serdecmymi oklas­
kami zabrał głos również 
marszałek Ploilsk.i. M. Spy­
chalski. 

Nawią7lllją,c do powstania 
WOP przed 20 laty mówca 
wskazał. że piastowskie gra­
nfoe Rzeczypospolitej, wyty­
cz.one czynem zbr-0jnym. żoł­
nierza radzieckiego i pols1de 
go, wymagały niezawodnej 
-Ochrony. Tę niezawodną o­
chronę stanowiącą wielki 
wkład w stabilizację życia 
nar-Oclu, to poczucie bezpie­
czeństwa nawet w najodle­
~ejs-zych zail1:.ątkiach Rmczy­
po;ipolitej umacniali swą. 
służba ż-0łnierze 'WOP. 

- Pozwól.cie - 00\Viiadczył 
rnairszałek Spyohals'ki - że 
w 20-Iecie was•zej wałki i 
pracy pograituluję wam tego 
wielkiego dcoobku, z uzrna­
niem i szacunkiem ocenia.nao 
go 1Przez cały nairód. 

Rozprza obchodzi 
900-lecie 

Wczora1 zaina>Ugurowan.o ob­
chody 900-leoia Rozprzy. Ta. 
niewielka d.zi.ś miejscowośc w 
pow. p!.otrk.owskim, po raa: 
pierW\Szy wymieniona zostaila w 
da.kumen.cie z l06ń r. w olkre 
sie pal!lowainia Bo-lesława śmia 
łeg.o. W bulli Lnnoe€'l'l.tego II 
z 1[36 ;r. Rozprza fig·uruje o­
bok illlJl'lych znacznych wtedy 
g•rodów kasztel.ańskich. 

Potw.ierdzeniem darwnej świet 
naści tej podupadł€\! w póź­
niejs:i:ych wiekach miejscowoś­
QO są ddkonaine w ostatnich 
latach w Ro7J!)rzy ooJ<.rycia air­
cheologic2llle. 
Uroczystości 900-lecia zainau 

guroiwał wczoraj korowód ża­
ków w stroja.ch historycznych. 
Dziś odbędzie się w Roznrzy 
uroczysta sesja Komitetu tl'JN. 
Obchody 900-lecia Rozprzy po­
trwają do 20 bm. W dniu tym 
s.poitkają się w Rozprzy uczest 
rul.cy okręg>oiwego .rajdu PTT-K. 

• Film reżysera Wojciecha 
Hassa „Rękorpis zinalezio·ny w 
saragossie" otrzymał na XIII 
Międzyn.arodowym Festiwalu Filł 
mowym w San Sebastian w Hi 
szipainii nag0rodę ;,Złotego pió-
ra1' ... 

• Policja S2lWajearrska aPesz­
towala „w .. Lozamn1e b. sierżan 
ta fram.cuskiej Legii Cudzo­
z.iems-kiej, Lehmanna. który -
jalk sam twierdzd - przygoto­
wał zamach na de Gaulle'a w 
Tuionne. 

N a uroczystość z tej okazji 
m . in. przybyli: I sekretarz 
KL PZPR - J. Spychalski, 
sek:retarz.e KL - T. Głąbski 
i St. Jóźwiak, przewodniczący 
Pre z. RN m. Lodzi - E. Kaź.. 
mierczak oraz inni członkowie 
Prezydium, kier. Wydz. Pr~ 
pagandy KW partii - .T. Król, 
naukowcy z przewodniczącą 
komisji historii partii KL 
PZPR - pr<>f. dr G. Miissalo­
wą, weterani wa>llt rewolu­
cyjnych w 1905 roku. W imie 
niu organizatorów gości po­
wita.I: dyr. Muzeum B.uchu 
Rewolucyjnego - rnl!il' St. 
Miet"re,jewsk.i. 

W swoim wystą>pien1u J. 
.'i>pychałsiki stwierdził, iż wy­
stawa ta jest pięk.nym wspom 
nieniem dni wailik i chwały, 
dowodem hołdu dla tradycji 
rew-0\lucyjnych i bohaterSlbwa 
rewolucj cmistów. 

Komitet ONZ dis Dekolonizacji 
.. _ osJ,tarża ~ą~tu.galię 

W godzilllach popo·łudn.iowYCh 
na ·oczystej akademii, po oko-
1ic1z1n.ośdowym referacie (Wy­
głosił dy·r. st. Niedzielski), :?-'i­
ce.przewodniczący ZG ZJWU.ąz-:­
ku PoLigrafików, St. Rogus-krl. 
dokom.ał dekoracji zasłużonych 
aktywistów zv.'iąz.kowych Złoty: 
mi i Sreb<rn'ly mi Hc:m.o<rowy>rru 
Od-zin.ailrnmi ZZPP. 
Nadeszło szereg giI'"a'łiuJacji. 
Gratu.!acje d<rukarzom m. in. 

nadesł.ały KŁ i KW PZPR. (X) 

M. K:r. 

.Z p .ob.giu 

· prezvt1e·n1a Tilb 
w NRD . 

• Jak info<rmuje ko<re6pÓn­
de.rut AFP z Addis Abeby, od­
d~ły a>nnii etio!1l5dtiej natknę 
ły się na prze1mytnd.ków broni, 
którzy z terytorium Somali 
przedostali się na te<ren. Etio1pli 
w pobliżu mias.ta Damno. So­
malrijczycy odmówili oddania 
bron.i i - jak podaje komuni­
kat etiopskiego mdnistrra infa<r 
macji - otworzyli ogień na oo 
dz.iały eti01Pskie, które ~o­
wiedzdały ogniem. 

Etio.pskie Ministerstwo S,praiw 
Zagra.nicznych stwie•rdza w ko 
muni.okacie, że Repub1ika Soma­
li ponosi pełną od.powledz!al­
n-ość za incydent, który był 
jaW>nym po.gwałceniem Ulkła­
d~w między obydwoma kraja­
mi z.aswarrtych w Ch.a.rtuJ!nie. 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim tym, którzy o­
kazali wiele serca i pomocy 
w długiej i ciężkiej choro-
bie S. t P. 

mgr Czesława Kopytowskiego 

Otwaircie wystawy r<>iZP<>CZY­
na cy;k!l uiroczysitości, jakie 
odbędą się w Lodzi z okazji 
60 rocznicy rewoluoji 1905 ro­
ku. 

Zgromadzone na wyst2wie 
materiały i dokumenty obej­
mują olcr'es od rolw 1900 do 
1907. (bz) 

-

Wy;niki Sle9ji Komitetu ONZ 
do spraw Dekolonizacji, któ-

De Gaulle 
opuścił Bonn 

Prezyden<t EU-ancji, de Gan.tLJ.e 
odleciał w sobotę z Bo.n.n. do 
Pa·ryża. 

W sto•liicy NRF w ciągu 
dwóch dni prowadził on roz­
mD'WY z kanclerzem federal­
nym, Erhardem w spra.wach 
politv>ki międzynarodowej i sto 
sullllków międrz.y obµ krajami. 

li Międzynarodowy Festiwal Filmów Krótkometraiowvch 

S k~·· „ mo 1 
• • rozdane JUZ 

(Inf. własna). Wa.oraj wie 
czorem, podezas uroezystego za 
kończenia II Międzynarodowego 
Festiwalu Filmów Krótkometra 
żowych, na który przybył do 
Kra.kowskiej Filh,a,rmonii wice 
minister kultury i sztuki Ta 
deusz Zaorski, dokonano wrę 
czenia nagród festiwalowych. 

Po obejrzeniu 61 filmów z 24 
krajów biorących udział w 
konkursie, jury pod przewod 
nictwem prof. Jl,r Jerzego Toep 
litza większością głosów przy­
znało „Grand Prix" - „Złote 
go smoka", węgierskiemu f;J­
mow.i M. S'Zemesa - „Romvód 
w Budapeszcie„. 

no filmo•m „Uwaga, głowa" 
(CSRS), „23 Skidoo" (Kanada), 
„Sztuezne serce" (NRD), „sy~ 
cylijskie procesje" (Włochy) 1 
„Piąty" (Jugosławia). 
Obradujące oddzielillie ju,ry 

Międzynar-0dowej Federacji Dys 
kusyjnych Klubów Filmowych 
pu;yznał-0 swoją doroczną na· 
grodę filmowi „Sbibam" (NRF). 
Postano-wi'i>no także wyróżnić 
i zalecić do rozpowszechniania 
w klubach krajów należących 
do MDKF film „Interpretacje" 
(Jarosław Brzozowski, łódzka 
WFO) „jako szczególnie cenną 
pozycję, ułatwia.iącą zrozumie­
nie problematyki sztuki wspól 
czesneJ''. 

Nagrodzone i wyróżnione fjJ 
my zostaną skierowane do roz 
powszechnienia w Polsce. 

(Kat) 

i!'a odibył.a się w Dar es-Sa­
lam, określane są przez ob­
serwatorów jako poważny 
sukces polityczmy. Podkreśla 
się, że rewlucja przyjęta 
pod koniec sesji w sprawie 
kolonii po.rtuga·lskicll. jest 
najibaroziej bezkompromiso­
wym aktem osikarienia kolo­
nializmu, na jaki kiedykol· 
wiek zdob)"la się ONZ. Rezo­
lucja ta nie tylko uznaje sl:u­
SIZilOIŚĆ i legalność walki rui­

rodowo-wyzwoleńczej w k~ 
loniach portugalSikioh, ale a­
peluje równocześnie do in­
nych k,rajów, aiby udzielily 
moralnego pol}all'cia i mate­
rialnej pomocy ruchowi na­
rodowo-wyzwoleńCZJemu w ko­
loniaioh portuga-lskich. 

Ober(IJnnl e chmurv 
nad. Widzewem 

Wczoraj nad Widzewem 
nastą•pilo oberwanie chmury. 
Niektóre z ulic 2lamienily się 
w wartkie potolki. Piwnice 
kilku domów zos.taly zalane. 
M. in. pll'zez kilka godzin stra 
żacy wYpompowywałi wodę z 
piwnic domu przy uL Meta­
lowej 4. Były również przer­
wy w komunikacji miejskiej. 

Samochody i tramwaje z po­
wodu zapanowania ciemności 
jeździły przy 7JBJPBlonych 
światłach. (ireg) 

Podziemny wybuch 
nuklearny 

W dilliu wc.zior~js.zym stany 
Zijedinocrone dokonzły pod­
ziemnego wyibuchu nuk!learne-
iro 

Pll'erzyden.t Jugosławii J. Broz­
Tito wira.z z malżon.ką oraa: to 
wa'l'zyszące mu osob.istości po­
wrócili w piąitek wiec-Wr z Hal 
le „w Berii.ma. W sobotę rano 
prezydel!lt Tito rozpoczął dal­
sze ro=owy z przewodniczą· 
cym Rady Państwa NRD, W, 
Ulbrichtem. 

Dziś otwarcie XXXIV MTP 
kuły wszystkich branż przemy 
sło-wych, reprezentowanych 
przez 45 central i przedsię• 
bio•rsbw handlu zagranicznego 
oraz 12 przedsiębionitw usługo 
wych. Podstawowy pion o-ferty 
polskiej - to r.iecz jasna prze 
mysi ciężki, to kompletne o• 
biekty przemysłowe, obrabiar­
ki róW,ych typów, tabor kole• 
jowy, statki, urządzenia budow 
lane . sprzęt transportowy, gór• 
niczy, hu1niczy itp. 

Atrakcyjnie przed.stawia się 
również ekspozycja polskięgo 
przemysłu lekkiego o !ttóre~ 
bard1Jej szczegółowo w JedneJ 
z następnych koresponuencji.-

JANUSZ KRAJEWSKI 

Wśród nich zaś wielojęzycz­
na g.rupa dzienni•kiairzy, zaw­
sz;e ciekawych i zawS1Ze„. za­
pracowanych. Bo ka:żdy z W'Y 
stawców, m<i ooś do powie­
dz;enia. karżdy chce swoją 
ek~zycją zaintereS><YWać pra­
sę. I już przed otwaxciem 
ta'l1gów odbyło się wiele kon­
ferencji prasowych. Odbyły 
się także konfe'l'.'encje m. in. 
w pawilonach ZSRR, NRD, 
USA, Czechosłowacji, BuJga­
rii oraz w firmie Kruppa. 
Wszyscy liczą na powodzenie 
s.wyoh mmiairów, rui zawar-

cie poważnych transakcji. ~ 
Sz.czególnie najwięksi wyst2w- ma rl 
cy, jakimi na XXXIV MTP 
są ro. in. ZSRR, USA, W. 
Brytania, Włochy, NRD, cze- ·oławski· 
cboolowacja, NRF i Au~tria. es1 

No i oczywiście piI'zede 
wszystkim Polska, któ.ra z•---
ogóllilej powierzchni targowej 12 bm. zma.rł w Toruniu -

a w szczególności dr Teresie 
Patorze i najbli:!:szy-m przy. 
jaciołom oraz wszystkim 
tym, którzy wzięli tak licz­
ny udział w pogrzebie, WY· 
rażając tyle współczucia i 
serdeczności; d:vr. Józefowi 
Zimce, Radzie Pedagogicz­
nej, pracownikom admini­
stracji, Komitetowi Rodzi­
cielskiemu, uczniom i absol· 
wentom Techn. Geodezyjne. 
go w Łodzi, jak również 
inż. Fabianowi Grzybowskie­
mu, inż. Józefowi Szumskie­
mu z ramienia Stowarzysze­
nia Geodetów Polskich w 
Łodzi i NOT - najserdecz· 
niejsze wyrazy podziękowa· 
nia składają 

Nagroda specjalna przew. RN 
m. Krakowa przypadła w udzia 
'e filmowi „Jednym z nich 
jest Brett" (R. Graef, Anglia), 
zaś cztery równorzędne główne 
nagrorly - „Srebrne smoki" 
- filmowi polskiemu „wtorki, 
czwartki i soboty" (reż. K. 
Gryczełowska, WFD), fHmowi 
produkcji NRF - „Ludwig 
(reż. R. Klick), radzieckiemu 
„Obsesja" (reż. L. Gadaj) ; 
NRF - „Shlbam" w. Jacoba. 

Deszcze komplikują sytuację 
w wieku 83 lat - jeden z na• 

wynoszącej 108 tys. m kw. szych najwybitniej„zycb mal~· 
zajmuje swymi ekspozycjami rzy współeze&nyc.b Tymon Nie 
obsz<.;r 48 tys. m kw. a więc siołowski. . 
45 proc. studia artystyczne odbył N1e-

Oferita. PolSki obejmuje arty- sioło-wski w Akademii Sztuk 
Pięknych w Krako~e - P<>• 
g!ębia,iąc je nas~ęprue w • Mo­

8587/g 
ŻONA, DZIECI 

i RODZINA. 

PODZIĘKOWANIE 

Radzie Adwokackiej w Ło· 
dz!, Zespołowi Adwokackie. 
mu, Sądowi Powiatowemu w 
Rawie Ma.z. i Kolegom - my· 
śllwym za okazaną pomoc i 
głębokie współczucie w bo­
lesnej dla nas chwili po stra­
cie ąaęża i oj!"' 

S. t P. 

Tadeusza Hevmana 
adwokata 

składamy wyrazy wdzięczno­
ści. 

ŻONA i SYNOWIE. 

Dyplomy hono-rowe przyz;na -- -·-----
Koledze Teofilowi SIERO· 

CIISrSKJEMU wyrazy głębo· 

kiego współczucia z powodu 
zgonu 

MATI(I 
składają 

KOLEDZY z ZARZĄDU, 
RĄDA SPOŁDZJEI,NJ, 
PODST. ORG. PART. 
oraz ZAŁOGA SPOŁ­

DZIELNI PRACY 
„STER" w ŁODZI. 

Z DZIENNIK U>~ 1111." 14().{1)7~ 

powodziową 
Ostatnie opady deszczu 

spowodowały ponowny przy­
bór wód w ll'Zekaoh na ipoł'url­
niu kraju. 

KRAKOW. Poziom wody 
w Dlli!la:jcu i Sole gwałtownie 
wzrósł ostatniej nocy, grożąc 
wylewem. We wsi Cichec k~ 
lo żywca i w Piwnicznej, 
pow. nowosią<lec:ki , mu'9i~no 
ewakuować po kilka roozin. · 

KATOWICE. Des;zcze pada­
jące w górach Beslk.Vdu Sląs-­
ki ego pogorszyły sytuację na 
rzekach woj. katowickiego. W 
Krzyżanowicach , pow. Wo1zi­
slaiw, statn w.ody w Odrze 

:przekroczył o 9 om poziom 
alarmowy. 

OPOLE. Wielkie opady 

deszczu w rejonie gÓ!I'5'kiCh Kron1·ka 
potoków i na podigórzlll. pod- ==== 
niosły stan wód w Bia.lej 
Glu<;ho1:82lkie?· <?ooblodze, o- ===wypadków 
paWle i są•si.ed1111ch rzekach. 

WROCLAW. W ciągu mi- . 
ni-0r1ej doby pogorszyła się 
sytuacja na rzekach Dolnego 
Sląska. Rzeki Kwisa, Ka­
mięnna i Lomnica gwałtow­
nie preybraly. Wojewódzki 
Komitet Przeci'W!pOwOO:ziowy 
we WrOC'ławiu ogłooil ala'l'.'1!1 
powodzi·owy w powiatach: 
Jelenia Góra. Zgorzelec, Lwó­
wek, Lubań i BOlleSJławiec 
oraz w powiecie i mieście 
Wrocław. 

Na uil. Llma,nQIWS'kiego tram­
waj linii ~/4 naj€cha.l na prze 
chodizącego przez jez.d111.ię Ja;na 
AdamczY'ka (zam. Snycerska 1). 
PJ'Z€ChOd:zJień .poniósł śmierć 
na mńeclwu. 

* * * 
8al!IlDChód osobowy FB 58'72 

potrącił na ul. Zgie•rskiej Wlo 
dzimier-za Łygana (zam. f'od-1 
rz~na 14) • lat 13. Dziecko do­
roało obrażeń ciała i przeby­
wa w Sz;piita~u Im. Pasteura. 

~.eg) 

nachium, WiedndU, Rzynue i 
Paryżu. 

Od 1945 roku d'Ziałalność ai!'• 
tystyczna i pedagogiczna Nie­
sioło·wskiego związana je11t z 
Toruniem, gdzie prowad2!ił Ka• 
tedrę ].\llalarstwa na Wydziale 
sztuk Pięknych Uniwersytetu 
l\1ikolaja Kopernika. 

f9PDIODI 
Zach1murzenie umiarkowane, 

okresa.lllli duże, mD'i..liwe prze­
lotne oipady o.ra,z skło.nnotić do 
burz, Temiperrat\Jll'a maksymal­
na 0°koiło 20 st. C. Wiatfy u- 1 miaTko·wane, clllwiftami dość sil~ 
ne. (ll'eg) 

~ 
I 

I 



(Od soecja/nego wyslann1ka) 

Ciężkie ołowiane chmury przysłoniły niebo. Mży 
drobny deszcz. Nasz motorowy kuter odpływa z Na­
brzeża im. Marchlewskiego w Porcie Gdańskim. 
Kierunek - Westerplatte. z ka.żdą minutą kuter na­
biera szybkości. W pewnym momencie za~zyna ko­
łysać. Fale zalewają POkład. Obuwie mamy całko­
wicie przemoczone. Powoli szaro-błękitna tafla wo­
dy uspokaja się. Przestaje kołysać. U wejścia do 
portu mi.jamy stary falochron, który jest w tej 
chwili rozbi~any. Z wody sterczą kikuty drzewa. 

S talI'y fa.loobirQ!l - objaś 
- nia dZiennika:rzom przy 

byłym do Partu Gdań­
skiego z okazji zbliżającycll 
się „Dni Morza", dyrektOll' 
Za.-rządu Poctu - K. Chyży -
nie by! dostosowany do bez­
piecznego ruchu wielk.ioh stait 
ków. Zabe7Jpieczał jedyniA 
90-metrowy odcinek wejścia 
do j)OI'tu. Toteż musimy go 
rozebrać i pogłębić samo 
wejście. Je.sizx:ze w tym roku 
P1·zecl'Siiębiorstwo Budownktwa 
Lnżyni€'l'yj'!'lo-Morskiego roz­
pocznie prace .przy n~ 
falochronie. Po ich zakoncze­
ntu szerokość wejścia oo por­
tu powiększy się o ~ metr&-w-. 

Alle ot:o w oo1i zarysowuje 
11ioę JU'Z N albr.z.eże Obroń<.-ów 
Westetiplaitte. Dl:ugi pas na­
brzeże Wesiteripl;a.tte z kopcem, 
Dalej - st.osy zi-emi wydobyte 
z pogłębienia i poszeirzenia 
k;analu ;poctuwego. Ziemia ta 
służy nia tylko do odpowied­
ni~o urzą~i.a nabrz.e~a·, 
ele tadcże US)'IPUlje się z niej 
potęż.inY lk.op·i-ec dla ucu:zen ~a 
~i bohatemkioh obron­
ców We9ter;pła.tte. Kopjec ten 
'1.JSY1P3:rtY 2loo1:anie ze 1 OO ty:s. 
m. 97leŚc. ziemi. Jego wy­
sokość - 128 metrów. Na­
brzeża Westetipla.tte z kopcem, 
pomnikiem ara;r; pal!"kingiem, 
stacją żeglliuigi statków wy­
cieczkowych, buduje Zaa::ząd 
Po.rtu wspólnie z MRN w 
Gdairslru. 

P!'ZY ~- W~tte 
zanucił ~ę lO·tys.ięcznik 
baOderY francuskiej e nazwie 
„Marle de Low-des", z którego 
wyładowano Już rudę, Czeką z 
kole.i na mładunek cukru, Po 
przeciwnej stronie r<>:reiąga się 
pas Nabrzeża OliwSkiego, !:ze· 
.J<ającego na •rozpoczęcie za.bu­
do-wy, Powstaną tu nowe ma­
gazyny przeładunkoiwe oraz w 
końcu nadchodzącej 5·latkl wy­
buduje się chłodnię składową. 

sne glębokie nabrzeże. Obec­
nie dzięki tej inwestycji stat­
lti o d1u.gości do 200 m bez­
piecznie wpływają do por­
tu. Ale na tym nie koiliFC. 
Pogłębiono także ka.nail. por­
towy, który posiada obecnie 
odpowiednią głębokość dla 
statków o nośności 30-33 tys. 
ton, czyli o zanurzeniu do 
32 slóp. Dzię:ki tem1U przed 
dwoma laty do PCYrtu Gdań­
skiego uwinęło 110 statków 
z ladunJdem 10-20 tys. too, 
jakich przed wojną nikt w 
Gdańsku n.ie oglądał. A dz'iś? 
Tylko w roku ubiegłym do­
kerzy gdań-scy obsłurżyli 5 wie! 
kich statków z laidiUillkiem 
25-30 tys. ton. 

Na pokładzie poruszenie. 
Dziennikarze z Trójmiasta po· 
znają z daleka Nabrzeże J\'lew 
ze słynnym w po.rcie „hote• 
le-mn... świń. Duże ba.raki, w 
których jednorazowo mieści się 
2.500 sztuk. Po 3-4 dniach do• 
karmiania, okazale tuczniki WY• 
sylane są na ekspo,rt do: NRF, 
Francji, Belgdi i Anglii. 

N aszą węcllI'ówkę po por­
cie kończymy zwiedza­
niem Nahr.zeża · im. 20-le­

cia PRL. Właśnie w tej obwi­
li zaik.obwiczone są tu statki 
;,Solski'', „Lewant", ;,Gocli.­
ce" oraz st.a.tek wliosiki hRa­
mela", który przywiózł zbo­
że meksykańskie. Obser'W!Uje­
my · załadunek na pokład 
. Gorlic" pairtti mik:robU1Sów 
:'.Nysa", które powędrują do 
Egiptu. Wszysi.tk.i~ . baX-:VY 
żółtej., rpTZYi!)Omtna1ące1. pi.a­
sek pusitynny. Naibr.zeze 20-
lecia PRL to przede WSZY'S.t­
k!m ollbrzymie ma,ga~y;ny 0 

powierzohni 6400 metrow kw. 
- jeden z nioh jest jUJŻ na 
ukońc:zeniru. to taicie nowo­
czesne diwigi przelaidunko­
we - wla.śnie odbywa się 
mon,ta.ż pierwszycil 6 sz:tu.k 

SJprowadzonyoh z NRD dla 
IPTZeładiuillku drobnicy, to 
Wresrreie aisfaatowe drogi wraz 

z <pomostem cl:la pi€'Szych. 

l l~m1~chn11 1r::. 

BEZ SŁÓW 

PRZYSZŁOSC NIEDZWIEDZl 

Stany ZjednoczO<l'le proponują 
zwołanie w listopadz.ie br. k= 
ferencji Wschód - zachód, na 
temat przyszłości niedźwiedzi 
polarnych. Na terenach radziec 
kich jest około 8 tys. misiów 
na a0merykańskich - 19 tys. Wy 
da'je się, że los jest łaskawszy 
dla misiów „socjalistycznych„ 
niż „kapitalistycznych". W 
ZSRR chwyta się rocznie ok. 
10 niedźwiedzi dla potrzeb róż 
nych o.grodów zoologicznych. 
Ameinrkan.ie, Norwegowie, Ka­
nadyjczycy i Duńczycy nato­
miast zabljają O'k-Olo 2-00 ziwie­
rząt roczm.ie. 

CZYTELNICTWO W USA 

9 na stu Amerykanów zapy<ta 
nych o tytuł ulubionego maga 
zynu ogłosiło się wiernymi 
czyteln.i·kami .. ColHers'a". 7 na 
stu oznajmiło, że to czasopis­
mo jest najlepS<le. Wie.rność 
godna pode:iwu, tym bardz!eJ. 
że ,,Colliers„ pr-zestał się uka 
zywać oo stycznia 1957 roku! 

MUMIA Z PROTEZĄ 

w drodze powrotne} do por· 
tu kierownik rejonu I (Nabl"ł:e 
że Oliwskie i Westerplatte) -
Edwarcl Głowacki - nawiasem 
mówiąc lodz.ianin, który od 
20 lat przebywa w Gdańsku 
ws.kaz.uje na płynące barki, 
przewożące m. in.: bawełnę, 
nasiona oleiste i magnezyty. 
w br. barki bydgoskiej żeglu­
gi na Wiśle dowiozły do Gdy· 
ni i Gdańska lub zabrały z 
tych portów ok<>ło 80 tys, ton 
towarów. 

F()t, J. Uklejewski 

nydl bander. W tym dniu w 
Porcie G<lat1skim przebywalo 
ponad 30 statków. Nie jest to 
jeszcze dużo. bo bywają dni. 
lciedy w poccie st-0i na redzie 
ponad 50 statków. Bez prze­
sady można powiedzieć - Port 
GOOński obok poctów Gdyń­
s;kiego i Sz:czecińslti.ego - stal 
się naszym '.l<'ielkim oknem 
na świaot. 

Licząca sobie 3.000 lat m:u· 
mia leżała spokojnie w mu­
ze1 .:1 Uniiwersytetu w Durba­
mie, aż kons-erwat0<r P. S. Raw 
son wpadł na pomysł prze­
swietlenia jej promieniami x. 
Okazało się, źe le-wa ręka mu 
mii jest sztuczna. Poiws.taje 
pytanie, czy chirurdzy staro­
żyt.ni Eg·iptu założyli pro.tezę 
przed, czy p 0 śmierci, by na­
dać mumii normalny wygląd. 
By n.a to pyta•nie odpowiedzieć , 
trzeba przeprowadzić.„ ope0ra­
c' • Ma jej dO'konać jedymy w 
świecie specjalista chiruTgii 
mumii, dr An~hony Adams. I znów mijamy statki róż- JERZY KRASKOWSKI 

Na szlaku Kolumba 

Łodzią przez Atlantyk ... 
Kto odkrył Amerykę - Kolumb w 1492 r., 

czy Wiking Leif Erikson soo lat przed nim? 
żaden z nich - twierdzi naukowiec amery· 
kański William Verity, który zbudował zwy 
kią łódź żaglową i zamierza przebyć Ocean 
Atlantycki, aby ud<>wodnić własną tezę, w 
myśl której pierwsi dotarli na półkulę za• 
chodnią w latach 50~00 naszej eTy irlandz· 
cy zakonnicy, Verity zamierz.a odbyć pod• 
róż samotnie w 4-metrowej lodzi z Vera 
Cruz do Tralce w lr!and-ii. 

„Biali, brodaci bogowie", & których co:ę· 
sto wspominają stare indiańskie legendy, 
byli to - zdani~m Verity - mnisi irlandz· 
cy, O bogach tych mówili nie tylko Azte· 

kowie, ale także Majowie, którzy nazYWali 
ich „Kukulkan", Ta ostatnia nazwa przypo• 
mina nazwisko irfandzkiego bohatera Cuou· 
laina, Jednym z argumentów Verity•ego jest 
znak krzyża odnaleziony na frontonie liczą· 
cej 1000 lat światyni J\'lajów, którą odkryto 
niedllwno w dźunglacb Gwatemali. 

Verity przewiduje, że jego podróż przez 
ocean potrwa ok. 90 dni. Ma nadzieję, że 
po 3 miesiącach wyląduje w porcie Tralee, 
gdzie urodzjl się zna.ny żeglarz św. Bren• 
dan. Jak głoszą legendy irlandzkie, właśnie 
Brendan stal na czele grupy zakonników, 
któl"ł:y w łodz:iach ze skór zwierzęcych WY• 
ruszyli w podróż przez Atlantyk, 

-11"-__ .... _______ .... __ ........ _ .... _______ ........ __ .... ___ ........................... . 

ZA MŁODY NA swo.r WIEK 

77•letni Maudce Chevalier 
będzie odtwarzał sam siebie "!' 
filmie biograficznym. Zgod2Jił 
się jednak występować tylko w 
partiach obrazującY:ch o-ki;es 
mi<>dzy 20, a 65 rokiem życia. 
Starszego Chevaliera zagra juł 
ktoś inny, 

KŁOPOTY Z PISARZEM 

Wkrótce J>O ciężkiej chorobie, 
91-letni Sommerset Maugham 
znów sprawia kłopoty Iekanom. 
Wzbrania się oń przed ograni• 
czeniem papierosów, których 
wypala SO dziennie. 

DROGIE FOTOSY 

Antony Earl of Snowdon;, 
mąż księżnicz.ki J\'lałgoruty, z 
zawodu fotograf, podjął się wy 
konania fotosów do filmu fran 
cuskiego „W letni wieczór o 
godz. 10.20" reż. J. Dassina., 
Honorarium jest istotnie ksią• 
żęce, wynosi 25 tys. dolarów, 

KŁOPOTY Z BIBLIĄ 

Reż. Dino de Laurentis przy. 
gotowuje się do realizacji gi• 
gantycznego przedsięwzięcia -
ekranizacji biblii. Trudne to 
będz.ie zadanie, na reżysł'ra 
spadły już pierwsze ciosy, Wy• 
śmiano jego projekt arki Noe­
go, która przypomina wenecką 
gondolę. poclczas kiedy powin• 
na pnypominać plywającą 
skrzynię. Inny problem do 
l'ozwiązania, to pytanie, czy 
Adam i Ewa mieli pępek. 

u z 1n 

Krytycy lit~racey gazety 
;,New York HeTald Tribune" 
co roku robią zestaw najlep 
szych, ich zdaniem, książek, 

które odznaczają się - cytu• 
jemy - „szczególnymi war• 
tościami literackimi, zdoby• 
wają rozgłos w spoleczeń• 

stwie i są aktualne". Na liś· 

cie najlepszych pozycji w 196ł 

roku znalazł się, m. in. „Eu• <(i 

geniusz Oniegin" Puszkina O• 

raz „Wybór opowiadań i 
sztuk" Gogola. Obie książki 

opublikowane zostały w USA 
nakładem wydawnictwa „Pan 
teon''· 

iiiiliizcie nas od rodziców ••. 
NAJSMUTNIE.JSZY W TEJ HI8TORll JEST JEJ AUTENTYZM. FANTA-

ZJA DZIENNIKARSKA NIE MJALA TU POLA DO POPISU. PRZESCIGNĘLA 
JĄ RZECZYWISTOSC. BYC MOŻE P:ItZYPADEK TEN NIE JEST TYPOWY. 
TAK KONSEKWEi.VTNE OKRUCIEr'lSTWO RODZICÓW W STOSUNKU DO DZIE­
CI NIE ZiDARZA SIĘ CZĘSTO. NIEMNIEJ DOMY DZIEOKA WYPELNIONE SĄ 
CZĘSTO MALYMI OFIARAMI LUDZI DOROSLYCH. 

P lr'awie 15 łat terim w jed­
nej z roliniik łódzkich u­
rodziły się bliźnięta: 

dqje'Wl<JZynka i chfopi·ec. Ze 
szipitala 7JOIStały zabra·ne do 
ciotki, do Głowna. ROOtAce 
mieli zle wairu.nki miesllka­
niowe. Małgosia i Krzyś do 
12 roku życia pozostawali u 
ciotki. Jej dom sita'1: się ich 
domem, ona ich matką. Ro­
dzice nie in teresiQIWałi się 
dziećmi. Wizyty w Głownie 
były rzadlkie i klI'ótkie. Nie 
poczuwa'1i się też do odpowie­
dz;i:aln-0§ci maite.rJa:lnej. Spoca­
dycznie, od przyp.adiku do 
ip!"zypadlw. opieikUll1!ka dosta­
wał:a 100-300 ził:. 

Po 12 latacl!. mąż ciotki za­
chorowa.ł, jej có['l!{a wysrzia za 
m~ siy'n się ożenil, na św:iat 
pirzyslZllo drz:ieako. W malym 
mies'Zlkainiku w Głownie zro­
biło się ciasno. A i mate­
:riai1'n.ie nie przelewało się. 
Maił.gooia i K'l'zyś musieli wró 
cić do rodziców, do Lodzi.. 
M-OIŻOO by sądzić, ze w cią­
gu tylu lat, ojciec dzieci, 
J. C., dyre!lctor jednej z łódz­
kich fabryk, 2ilola:I: ustabili­
zCJ1wać żyici·e, że wat"U:lllk:i mie­
&Zlka.niowe tej rodziny !p<llpra­
wiły Slię. Niestety, W\Slzy'SlłJko 
<pQIZJOOt-a.ło bez .zmian. Być mo­
że, że brak mj.esizkalllia byl 
wygodnym argumentem p.rze­
ci:Wlro przyjęciu wlasnych 
dzi ee i ipod swó .i dacll.. 

Dzieci Wl'Óeiły więc do 
1-izoowego mieszlkalll:ia, w któ 
irym podobno zm'1jdoiwalo się 
:niewJele więcej lllj·ż żelazne 
łóżko, sitół, ik.iJka krzesel i 
telefon. Dzieci siyipialy nie­
rzaidiko na po<lłodiz.e (sŁwier-

dz.ono to w mi'licyjJilym pr&­
tokóle), nie tY'lko w sensie 
dOSlłownym pozibalW'io(J!J'le ro­
dzinoego ciepla. Stałe wymy­
sily, aiwant;ury, bicie, adkoh-01 
(,.tatuś bi·je po twairzy, a ma 
ma po plooach")„. To wszyst­
ko sklad-a.lo siię na 2-lebnią 
gehen.ne dwojga dzi.eci, inte­
ligentnych, z.dol.nyx-.h, wrażli­
wych (chłopiec przejawia du­
że 7ldolności do muzyki), któ­
rym nie było dane nie tylko 
ro.zJWijać zdolności, ale naiwet 
\SIJ)okojnie odrobić lekcji. 

Oto dwie opill1ie dwóch 
szkól, do których uczęs:zczaly. 
Pierwma pochodzi z Głowna,, 
dlru.ga z Lodzi: 

„I, ciągu tych ł lat nie na• 
stręc.z.ali żadnych trudności wy 
chowawczych, chętnie brali u­
dział w pr~ch społecznych, 
Do szkoły uczęszczali bardzo 
systematycznie. Rodzice nie in• 
teresowali się dziećmi, kontakt 
ze S7'kołą utrzymywała tylko 
opiekunka", 

I OJ)inia późniejsza, z Locl12:i: 
„Dzieci są bardzo zdo.lne, jed 

nak wyniki gauczania dosta• 
teczne, a nawet niedostateczne. 
Przyr•vną tego są wagary, 
Dzieci wstydzHy się przycho· 
dzić do S7;koły, bo koledzy mó 
wili, że widzieli. ich mamę pi• 
janą na ulfoy, Dzieci uciekały 
od drwin kolegów. Dopiero po 
gadan·ki, przeprowadzone w Ista 
sa.ch przez pedagogów,- zmieni 
ły tę sytuację, D7.ieei nie od­
rabialy lekcji z powodu awan 
tur do.mowyeh. Rodzice nie 
przy<:hodzili na wywiadówki". 

W końcu grudnia 1964 r. 
waru1nk:ami dom.owymi 
d:zioc:i miintere®Owa?a 

siię komisi]a <JpieklUńcza. Gdy 
w:róci~y one ze s'Zlkoly (il:>y.l to 
wieczór wigi'1ij•ny) mat!ka po­
biła je Zia to, że sk;;rżą się 

na nią i powied.rz.i.ała, 
szykowała truci.Zillę, 
świąt nie cloczekaij ą. 
uciekły do Głowna. 

Ze na­
więc 

Dzieci 

W styczniu 1964 r. do 
d!ta Nieletnich wipłynę:la 
ga dzieci na rodziców. 
czy się ona tak: 

Sąd'U 
skar­
Koń-

„My, dz.ieci, prosimy o ja.k 
n11.,iS11.ybsrT;e za.łatwienie ill~ej 
spra.wy. My C'leka.my z w1el­
klł niecierpliwością. . Chcemy 
iść wszędzie, byleby tylko 
nie być w d()mU". 

W lutym od!była się pierw­
sza rozprawa, na którą nie 
stawiło się żadne z rodzicćw. 
Ni·e srtawHi się rÓ'W'llież na 
dirugą. Są<l WY'<kl wy:r{)lk o­
graniczający władzę rodziciel­
ską przez umiesziczenie dzieci 
w placó~e opiekluńczej. Bliź­
nięta znafazły się w Domu 
Dziecka. odzyskały upragnio­
ny spokój, znalazły opielru­
nów, k1tórzy otoczyli je ser­
deCTlną trosiką. Ojciec sik,wap­
liwie zaipomniruł nie tylko o 
istnieniu dzieci, a~e równie'i: 
o obowiązku płacenia za ich 
pobyt w uikladzie sum wy­
zn.ac.zonych przez sąd. 

N ie nasizą sprawą jest zaj. 
mowaPie się konsekwen­
cjami wobec ludzi, któ 

rzy sprowadzili na świat 
dJZJieci, nie wykairując przy 
tym na~llTet tyle instynktu ro­
dzicie'hslk.iego, He mają zwie­
;rzęta. Nie będziemy ocenio.ć 
poota!Wy moralnej człowieka, 
zajmuijącego odlJ)O'Wie.dzi<.:lne 
stalllow:iSiko w pr-t:emyśle. Za­
jęły slię 1:ą sprawą władze par 
tyj:ne i niewąbpliwie wyciąg­
ną z tego właściwe wnioski. 
Lnteresu.je nas naitomiast 

szerszy aS1pekt zjawiska zwa­
nego sieroctwem spolecznym, 
Sieroctwem dzieci, które mo.­
ją rodŻiców i przed rodzi­
cielską opieką musi je chro­
nić państwo. Dzieci, których 
dzieciństwo jest pebne gory­
czy, upokoczeń, doświadczeń 
łamiących wrażliwą psychikę. 

DCJlllly dziecka, w których 
w pierwszym okresie powo­
jennym J)i'zebywaly przede 
wszystkim sieroty, dziś Ztnie-
111Hy poważnie swój cha.raik­
ter. Przebywa w nich tylko 
niecałe 20 proc. sierot. Ni~ 
znacz.na część to dzieci od­
da.ne tam na okres przejścio­
wy, z powodu ohOll'oby i po­
bytu w szp.i.talu matki - je­
dynej opieokunki. Wi.qkmość 
zaś, to „sieroty", posi<:dające 
jedno lub obydwoje rodzicćw. 
Dobrze. jeśli zabierze się im 
dzieci, zainim zdążył :udemo­
ralizować je zły przy.kład do­
rosłych. Gorzej jeśli rodzice 
Z\Vracają się o pomoc do czyn• 
nika s'J)Ol:ecznego wówczas, 
gidy d'Ziecko już dorasta, a z!o 
zasioozepione w nim, obracai 
się przeciw roozicom. Nie 
Wińmy dzieci, że są zle. U 
<lina ich deprawacji leży zaw­
sze deJ)t'awacja doc<>isJych, 
przykład do.roolych, pierwsza 
szkoła życia, jaką dają mło­
demu pokoleniu. Alkoh()łizm, 
r<Yllklad małżeństwa, awa.r1tu­
ry roozinne, brak opieki nad 
dzieckiem, br;;k wzajemnego 
szacunku między dorosłymi, 
to jest właśnie owa szkola. 

Wy'Claje się, że poza dzia­
łaJnością organizacji społecz­
nych i instytucji .pańs,twowych 
takim zj<iwi~kom powinna to­
wa.rzyszyć ' społeczna :reakcja 
na n.ie, społeczna deZJept'obata; 
potępieni.e ze strony współ­
pracowników, kolegów w 
miejsic:u pracy. W'Sipólmie.sz­
kańców z najbliższego są­
siedztwa. Opinia SIJ)Qłeczna to 
bardzo Siifoy hamulec i pre­
sja nawet <lila tydl, którzy 
nie kJOchają wla~ych ~eci. 

T. WOJCIECHOWSKA 
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Artykuł wstępny 
wydatków. Jest to zaję ski ptak, mający swe 
cie w pewnym sensie po gniazdo na dachu 2-pię 
tyteczne, albowiem upew trowego domu w miejsco 
nia nas, że pieniędzy wości Galesturg. Ptak za 

Organik Stesaletllr 
I od olea • ałoMcJ.. 
oogod~ l bwDon _ 

Be4 .•aoselnftp:o /. • ------
dzięki czemu jest prawie 
całkowicie przezroczysty. 
Ił esztek moralności bro• 
nią slipki w kolorze ciała. 
Inny dom mody francu 

glilHHlllMWMMIAILUIUllHA&WWWRRID 

= = i l<qcik językowy 
= --! N iepotr z.ebne 

~ " i „za 

Iw = § 

lelia ~Tm-łk.ów 2.IWl"OC'a­
lo moogi na ou,d1i0ad 
.2!W7'otów, 1ctó1"'/1'111 dziiś I 

polegającą n.a spisywaniu stąpił pewien a.merykań 

Dz.U poow-0U,my .~obile w tvm mi€'jscu na tro- nam w sklepie nie ukra ni661 do swego gniazda 
dzmno, tylko że je wy• żarzący się niedopałek 

ki przeciwdK.-.czowe z , 
tkaniny przetykanej zło 
tem. Zapach perfum 
,,spray" podnosi pieską 
itrodę najw)lda.tnlej. ~ 

i 

c1u:ę poświęcić nieco mieosca. 
Jaikże częsw sl11s-.z.ym11 w '3o­
dzi: ;·,Clwdz'Uam za ma·slem"; 
;,Stałam za cytrynami". Jedr 
nych tl!llc zibudorwame zdania 

chę filozoficznych rozmyślań, d-0 czego s·klonila daliśmy. Poza tym jeśli papierosa i w ten spo• 
nas wiaOOm.ość opublikowana nied<rit.t>no w vra· rachunków nie prowadzi sób W"Mliecil pożar. 

KĄCIK NAUKOWY 

sie. Otóż pewien hiszpańs/oi profes0'1' zademon- my, wydaje nam się, że Ba.rdzo poruszył poli• 
strowal w Kordobie CO'l"'ridę , ja;kiej jesz><:ze nU? wydajemy więcej nit za MODA cjantów z Crepy-En·Va• 
było: rozjuszony byk wybiegl na arenę, po rabiamy, jeśli zaś pro• lois (Francja) widok od 

wadzimy - wiemy to z ciętej głowy kobiety w czym zaitrzym-0l sdę, odwrócił się i S>kierowal <"alą pewnością. Ale je· Nasza letnia moda sta walizce, znalezionej na 
1ou wyjściu. Mi.al on ttmumrowaine d-0 mózgu nocześnie - jak mawia je się c<>raz bardziej szo skjej poleca kostiumy szosie. Po dłut.szych o• 
dwie miilcroelei/otrody ( poprzez nie profeso<T pewien nasz zna,Jomy - kująca. Tzn. nie tyle na kąpielowe, suknie I ka· ględzinach okazało się 
il!ldalnie kierował, za pomocą impulsów elek· rachunki rachunkami, a sz.a na razie, ile fran• pelusze zharmonizowane jednak, że jest to glo· 
trycznych, zachowaniem zwierzęcia, Doświadcze.. pieniądze diabli wzięli! ",u

1
ska

1
• Nf_a

1 
ostatnim fe- z . ko~oremk oóbł~ w . ka·ś wa mandeklna, k~rzezna· :!_ 

nia te prowadzq oczywiście d-0 zdaJnego kie- s. wa u 1 mowym w Can w1am1, w t reJ naJczę cwneg0 o nau i poca· 
rowa.nia zachowaniem ludzii. Będzie można po- ORNITOLOGICZNY nowszy model kostiumu sków najnowsza moda własnością pewnego le· 

KĄCIK nes zaprezentowano naj ciej się bywa. Dla pie• łunków. Walizka była lS=-: 

d-Obno kształtować nie tylko indywi.d.ualne, a;le lcapielowego - newkini. poleca złote (z autentycz karza, który wiózł ją na 
i spoleczne re<1>kcje lud:tkie. A 1U11Weit model.o- W zupełnie nowym cha Jest on wykonany z n~go zlo1a) obroże, kol• dachu samochorlu - w § 
wać osobowość w spo·sób dowolny. Strach po- rakterze podpalacza wy siatki o dużych oczkach, ·czyki z pereł i płaszczy drodze n~ _w!_k.!_~ _______ i: 
myśleć d-0 cz€'go może to dOtprowa;dzić. Mwjmy ---------------- ~- -1Uldzieję, że tego nie doczekamy, a 11,a,sze wnu- us"" MIECHNIJ s· 1-= ~--
ki może nie pozwolą sobie wmo.wtować elek4rod ~ 
do mózgu! § 

WlADOMOSC 
Z ZAGRANICY 

We Francji wrues1ono 
projekt usunięcia dys­
kryminacji kobiet przez 
francuski kodeks karny. 
Kodeks ten przewiduje, 
z1 zdradę małżeńską, 
dla kobiet karę od 3 
miesięcy do 2 lat wię· 
zienia, a dla mężczyzn 
najwyżej grzywnę. De­
putowany, który wniósł 
ten projekt proponuje 
karać kGbiety również 
grzywną. Jak równo· 
uprawnienie, to równo• 
uprawnienie. 

WlADOMOSC Z KRAJU 

Jedno z miast woje­
wódzkich wprowadzllo 
ostatnio sprzedaż uliczną 
parzonej prawdziwej ka 

wy. Jak wiclac, kawa 
'1 t.aje się u nas podsta­
wowym, acz nie najzdrow 
szym artykułem spożyw 
czym. Przyjęła się już 
podobno w kawiarniach 
„Ruchu" na wsi i tylko 
patrzeć jak będzie do­
starczana na rozstajne 
drogi dla zmęczonych 
sie"wami, żniwami czy 
wykopkami wieśniaków. 
Poważnym niedociągnię­
ciem wydaje się równie~ 
brak prawdziwej kawy 
w jadłospisach żłobków 
i p.rze<lszkoli. 

KRONIKA 
DYPLOMATYCZNA 

Jedyny syn króla Jor 
darui Husseina Ab· 
dullah, nigdy nie zasią· 
dzie na tronie z powo· 
d11 jasnej skóry i .ias· 

~ych oczu. Odzjedziczył 
Je po matce, córce bry• 
tyjskiego pułkownika, z 
zawodu urzędniczce po­
cztowej. 

Tajemnica· m6'wVć - oo~ Talma! 
- ale z.rozum, że nie mialemE 

~ ma;lMz ame.r!Jlka:ns·Tcl i;nnego wyjścia; ze.21na'W4lem§ 

i O Whilstleir zatrzymał s~ kiedyś pnzecież pod. prz~_gq. § 
stanął przed trudnym w malym mi<i,steczlou w USA. -====~ 
}ITObli;~em określenia I Ponw„--ż było to w oloresie Zrozumiał 
wartosc1 cnoty. Gdy bo prrohvbiicj'i, maLaJrz zagadnąl 
wiem niejaki Lavondy Nli!!ili!ilii111 a szeptem pracowrv~ka recevcii 
Ha.rdesty wystąpił po 2 ~ hote7.owej: SMirsza pani 00 żebra.ka: S ~ygodnia<;h ~a~żef.1stwa o f - Niech mi I - Te S>pod.nle sq jeszcze: Jego uruewazn1erue, 18· • pa;n pow e; -
letnia małżonka wyrazi- gdzie mogę tu d-Os1tiad kieli- dobre i będq na paina pa.so-;: 
la zgodę, występując je sz0k wódk.i? wa.ly. Wvma.gają tyLko nie-a 
dnocześnie o 40 tys. do - Widzi pam ten kościól po wiellcie_: Te'1)efr<bejd.. § 
brów odszkodowania za N I lerwej s-ttro'1l!!e? -utratę cnoty. Sąd przy· 0 p OŻę - Dob<Tze, proirzę pam!, wo-: 
znał jej 2,5 tys. d<>Larów. - Jaik 1x>? W kościele sprze- bee tego przyjdę po 'IViie za§ 

ooją wódJkę? zd.zilWU &ie godzlmę. -=-= 
KĄCIK I{ obieca moda plażowa od kilku lat malatr:z. 

ASTRONAUTYCZNY us~liła się w pewnych S·Chema:tach, - Niie; ale f;o jeis>t jedyrny w tk dl t k·= 
~tore oka2ały się w praktyce naj- szus o a sz u ,-
bardzie·j funkcjonalne. Kostium ką· budynek w mieście, gdziie nie , 2=-Amerykańska agencja 

aeronautyki i przestrze• 
ni kosmicznej otrzymuje 
setki listów od dzieci z 
całego świata. Jedno z 
nich proponuje w swym 
liscie: „Powinniście wy 
słać na ~siężyc kobietę, 
bo mój tata mówi, że 
kobieta zawsze wróci, 
bez względu na to gdzie 
poleci". 

KĄCIK KRYMINALNY 

Urocza spikerka tele­
wiz,jii brukselskiej, 28· 
letnia Dominique Kreb 
miała właśnie zapowie­
dZl~ć l<ole.iną pozycję pro 

~~I llP~~ 
gr,1mu, kiedy do studia 
wtargnął orobnik, który 
wołając: „Nie lubię pani 
twarzy", wystrzelił do 
niej z pistoletu. Na 
szczęście nie trafił i o• 
bezwladniony zabrany zo 
stał przez policjantów. 

SA VOlR VIVRE 

Wiele domowych nie· 
snasek wynika na tle 
pieniężnym. Mężczyznom 
wydaje się bowiem, że 
przynoszą do domu furę 
pieniędzy, a ich żony 
wyrzucają te pieruądze 
w tzw. błoto. Stąd n.a· 
wet poważne kłótnie i 
awantury. Wiele żon więc, 
by uciszy~ niepokój mę 
żowski i własne zdzlwie 
ruf' (na co ja wydalam 
tyle pieniędzy?), prowa 
dzi domową buchalterię, I 

pielowy, opalaC1!, Wdz.ian.ko plażowe, su- dosirornie pain w6<Woi! 
kien·k• plażowa. szoirty, spodnie płócien- W c2'l117'!1!q rozipa.cz wpadl§ 
n~ - to większa część ekwiputrLku wczaso- Z francus·l~i alcror flhnnwy PoolfE 
wego knżdej z ruis. eznanie aktora ··-Modne obecnie jednoczGśc\owe lcostiumy Meurbs-se, gdy reżyser OOlNre-: 
elastyczne pooiadaja dwa nowe. atrakcyj- e<»nego z n-ftm fi:lmu nakazalS 
ne rozwiązania: połączenie gładkiej dzia- Francl\Szeilc TaJ;rrUD; slymmy kole'jrne pO<Wtórzeiroie ujęcia, wE 
niny z elastyczną drobną siatką oraz naj- alctor fra;ncuskii, oś·ww&zul kitórrym ailct<Yr pod)darwal s«:!E 
rótnorodniejne wyc•lęcia w fo1rmie owal\ kiedyś w są.d':zile, gdzie zezna- torl!uro<m manicure. Wykomu·i: 
I połączonych dekoltów na plecach, z p.rzo wal jako §wi<u:let1c, że jeisrt naj- wa.la je na palcach Meuri-E 
du, na bokach. więlcszvm artystq, na śwlecie sise'a jego 1ro1.eronilca DanvE 

Zasadnicza lin.la za•równo kostiumów ką- Dowled.zi-OJWs:zy sź,ę o tv11i, jP.. Savwl. Re-ź~r byl zia 7wiźdvm5 
pieLowych, fak i o.palaczy pr2ypomiina den z przyjaiciól Talmy· rzekl -
obcisłe kosq;u1k.i gimnastyczne (zwłaszcza razem nieZ'lldiowolony, scene: 
w wykończeniu góry - ramiączka są skro d-0 nleigo: powta<Tzano, a Dama Savali: 
Jone z tzw. „całości"). Jeśli same szyje- - Nigdy n-te p:rz.y>puoS.ilC'Za• czymt1Wść tę wy,lconywala taik§ 
my kostium kąpielowy, w.iedzleć trzeba, lem, że można być a.ż tia;l( za- d'OTclad1rvte

1 
że po lci./lou iio-i: 

że wykena.ny on !>O'Wlnien być z grubszej, rozumuuyim/ wtórk.ach bie&ny a,klt;or mi<lłS 
e).astyczmiejszej tk~niny n.iż opa1aoz. _ Sa,m wsit•""'...i1~ S>ię t6'k 

Aktualne w dalszym ciągu są opalacze „_..,....„. 
„bikini" ze Stail'l!iczkiem nawląziującym do 
wykończenia góry koszulki gim.nastycznej 
i figami - biodrówkami. Pamiętać jednak 
należy, że ten drugi rodzaj kostiumu 
(bądź opalacza) wlaścnwszy jes.t dla figur 
szczupłycb. 

~~ 

- Tatusiu, czy mogę zjeś~ ·twój deser'l 

KATARZYNA DE MEDICI 
Zanim na tiron wstqipila, spyitala maitarzy: 
„Po1medJzcie, czy w lco<To11:ie będzie mi do owa.rz11?" 

ODKRYCIE AMERYKI 
Kto ją odlk.ryi7., rzeicz siporna. W dziejach "POZOS!taft 
jeden f(J)/ot '1lliewq;tpli1Wy: Kolumbowe jaje. 

HENRYK VIII 
Kochał się w życiu sześć ra.zy 
i śl·ub brał z kaźdq - a potem 
w _,.tmi·ie mifosnej eilcsta.zy 
pieidesital mybil z szafote'11i. 

CASANOVA 
:Z0>r w n-0fcTl;C1f:lflwS'zeij rozpa/,al damie. 
Dzięki męs-k.ości? Nie, dz~ęki fannie. 

demerwują, ~nnych śm4esz,q. 
;,Gdy je słysz~. z<a'Wf,Ze '16'Vo­
braiżam sobie ndel.via;srę z ko­
szyc„kiem, kt;óra szybko ldzi>e 
uli<:4 za sikacz.ącą paczuszką 
delikaitesowego masła; albo 
wi.d.zę d.11.żo, d.uźo ust<VWionych 
w równmPkim szereąu żóliych 
cytry-n, a na kmU:u ko!Jiet9: 
cytry-ny sitoją i ana S!toi za 
niimi". TllJlc mi się kiedy~ zwie 
rza;l uczeń jednego ~ łódz­
kich techinilkbw, przybJ.(łych 
d-0 naszego miaJsita z innyeh 
.&tron PoDski; gdzie widocznie 
pod-Olme ziwrotu nie Bił -uży-
wane. 

Przypomn-Vjmy sobie .1eszcze 
kUka innych, zbliżonych do 
dwóch j'Uż wymienionych. 
;,Siedzę za 'llJ'lfn~karmi, bo arwm 
w totali>zatora piłkars•ki.ego"; 
„Moja matka jest za ktL.Tier· 
kę w kinie"; „Czy:talsm, że 
X zostal oS>karżony za zabój· 
&two"; „Widzieliśmy ten fUm 
wszyscy za wyjątk.wm Ba.~ki". 
W powyższych zwr<Jlta;ch 
przyimek „za", nie proszony, 
za.sitą.ptl imme przyirmki lub 
wszed.l t-ann, gdzie ż-Oden 
przyimek nile bylZ porbrze.bny. 

A teraa: naphszem11 zdania 
tak, jllJk porwt.111ny one br.zmieć: 
,,ChQdzilam lrZl!Llcad ma..,l.4", 
all>o po prostu „S2'UJcał.a:m ma­
llla''; ;,Stail.<Jrm w kole>jce (<llle 
nie: za koLej'ką, za ogan.kiem; 
za rzq<Dkiem) po c:yVryny"; 
„Siedzę 'W')!niki, bo '1'1'atm w 
tot<Uiz{!Jt'O<Ta"; ;,Moja matka 
Jeis·t kaS>jeil-kq to kinie'' ru b 
;;pracuje ja;ko kaS>Jerrika"; „e:Zlll 
takm, że X zosital osikarżony 
o mbójstwo"; „Widzielif.mv 
ten mm wszyscy z WJljątlcielTJ 

Ba~k~". 

* ~ * 
W jednym z f'ragmtmJółD 

swego Hsibu 11tlf7T M. N~klewsiki 
propo-norwal, aby zrobić po· 
notvlUI wz:mi<lnke o wadliwoś· 
ci zwrotu „Szikolia f.mieniem 
J. Słowackiego". „ W nie>dziel· 
nej audycji teJerwi.zyjnej 
(25. IV. 1965 r.) w twrnieju 
mias.t roiw się wproot od te­
go ok.reśleni-0, ł to w opq-aco­
waniae.h 'UJ11'T'Óżnmvch i a-praw 
dzonych µrzez fMIUCZycieli([)" -
pisze korespondent. Prcibe 
chi:tTIJ!e spebniaim. Jeśli. 1r.21ko­
la, Z(]Jkl<zdy, ulica na.aiwane .rą 
dla uczczent.a JrogoA jego irlnle 
nU!m t nazwtsktem, zwrot wu 
maga .roistosowa-nw d o t> e I­
n t a c z a, a więc „Liceum 
Ogblnok.s-.zitakqce ł mi e 11. ł a 
Mtlwłaja K01>emv7ea", „Za­
kłady Przeimyis® Baiwelniane­
f/O imienia Juliana Ma,,,_ 
chleil/)IS'kiego" 1 ;,wltca i m ie­
n i a Marii Curie-Slclo<J,ow· 
sildej"1 „ Szipvtal imienia 
d!r Jaf!IUS;ro. Karcz(Jl](a" Ud. 

H, BODALSK.A 
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Tłum.: J. FRUERLING I E. WOLP 

Sk<J!I"O mowa o dzialainiu - wmieszał się 
do ro-zimowy dY't'elctor genera.Jny koncernu 
elektryczmego - czy nie miałby pan ochoty 
wstąpić do naszej firmy? 

- ,Niestety, ni€ jestem w branży e1€kltrycz­
lllej faahowcem - odipad Tanz. 

Dyrekrtor gen&a.tny uśmiechnął się z peł­
nym. zrozumieniem; znał nie2lWylkle skluteaz­
ną slkromność wySJOkich wojskowych, WaJI"tość 
ich polegała na tym, że mieli WS1zęd:z.ie kon­
takty i umieli utrafić we właściwy ton. 

- Morżna stu.żyć siwemu nairod:owi na róż­
ne sposoby - oświadczył d)'ll'ektoc generalny. 

- Najrważniejsize, żeby mu służyć! Swiięta 
racja! - von SeyddttTrGaibler nile przeP\IB2lC!Z<łl 
żadnej okazji, że'by obwieszx:2ać t.o, oo uwa­
żał za swoje maksymy. 

- Jwk się pa.n C2JUje? - zapyta.1 Tanza. 
- Znakomicie. - T~mz powiedział to, jak 

gdyby odpowiedzi dootar=al autoanait. Napię­
ta skóra jego twarzy lśn:ila. 

- Mili ludzie, prawdia? 
- Pra"Wlda. Bairdoo mili, 
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Wyironawcz.yiru! szfagieraw za.piszczala 
ktoś wylal jej na dek<lllt szampa'lla. Ten ktoś 
zaczął przepraszać. Pieśnia'I'ka wyfa jak sy­
rena, klepiąc silę po nagim, mokirym biuście. 
Pani Wilhelmi111a pod:leciała do tej g;r>U(p'k.i jak 
galW!l'Qil. 

VQ!l SeydliJtz-Gaibler próbował rorzJ1adować 
na,pięcle kawałem: 

- Nie ma za.barwy bez sensacyjnycil kiuUs! 
Twat"IZ Taruza stała się żółta jak wostk, Za­

cisnął pięści, miało się wrażenie, że napadły 
go okr()Jltl1€ boleści. 

- Odrażające! wyk'!'Zbusll pólgbooem 
przez mocno zaciśniębe zęby. 

Po obwili w.rócił dl() równowagi, spróbował 
uśmiechnąć się. Powodem tej próby brt fakt, 
że stal przed nim Kahlenberge, rotóry wska· 
zu.jąc na swego towat"ZY'Sz.a, powiedza.al: 

- Czy mogę patna zaznaj<Jffilić z panem 
Preverit? 

W wą,śkim porni'€'S?.mJeniu przed 1,zielooym 
Sl9!1Qllem" siedział Wyrziolla. Rcnlpad Slię oo 
iklrze§.le i czekał. Na oo, nie w1ed:ci.at 

W tym samym pomiesziczen.inl czekał Had­
mann. Oparty o ścianę przyglądał się z za­
in1teresowan!em Wyrom. Prevert zwrócil je­
go uwagę na tego typa. Im cllu:żej przyglą­
dał się temu Wyzolli, tym ball'ldrziej mi.a.ł wra­
żenie, że widzi samego siebie sprzed l.ait: dwu­
nastu. 

- Ciąg1e jesiz>cze wymaga dlla puocJWania 
bucików i butów trzech sroziotek i dwóch 
512ma teik? - za,pyt.ał H airtmamn. 

- K!to ta~i? - WY7JO~ba nastawił z :nacle­
kaJWieniem tW:ZAl. 

- Prz:vZJWYcza4ł ISlię nair-es'IXlia do.-Sl1ki1ąiny.ch 

JXJ1?ielnic_zek, czy też ciągle jeszJC'Ze mu.sza 
byc komec'.Zll1i€ z ceramikli? 
. - °? to paina obchodzi? - zapyital W)'7JO!lla 

naeu:l)me. · 
- Za moich cza00w używa? wylączmie noc­

nych kxliszul, ale tY'lko białych. broń Boże 
bez żadinyich ozdób. Elwerutual.ne faldy mu­
Słialy łY>Jć na noc wy,praSJO<Wame. W prawej 
kieSIZO!loe na piersiach miał za·WS>Ze · świeżą 
ohU!Slteczikę, również bialą, aJe ;plóciein111ą. 

Cz:lQIWjeku! - zawoła·ł Wywlla nri.e bez 
2rlumi0fnego uznania. - Skąd panu to wszyst­
lro Wiadome? 

Wyzol!a był cielkaiw SZJCZegółów. H~irlrrnan.n 
nie sirezęd~H lob. Wyzolla odtajał, Wkirńtce 
rozwinęła silę n~ezwylkile ożywi0111a rozm.owa. 

- W ciągu dwóch godzin op.ró±nił raz, sie­
dząc w wozie z tylu całą butelkę koniaku 
- opowiadał Hartm.ainn. - I ndc nie było DO 
nim poznać. Stal się tyilITc1> t:?chę sz;tY1Wniej­
szy, zaczął WY!!'<Wniej mów1c. Ten umiał 
chlać! 

- I jooreze dr?Jiś poill'aifi - s'bwiierdrzil Wv­
oolla nie bez dumy. - Ale koniaku prawi.a 
nie tyka, ptrZeirziucił się na wódlkę, 

WyZiCJilla pirzesrzecfl na ty, Hlllrtmann tole­
rował to poblaż1iwje, gdyż Rrevoct instruu­
jąc go powiedział: „Niech się P<l1!l zachown· 
je po kolerile11siku, morź:e ~ię t.o okazać ko­
!l"Zysbne". 

- A i1aik tam :r. Ioolbietam~? 
- Kobiety? O'.J<§ ta1kliego W Ogóle dla m~o 

nie istnieje. 
- I ja talk zaWSl'i:e myślałem. Mirulem wr~­

:iJenie, że ich nie zauważa. A prz.eci,eż ko­
biety p.a:rysill:ie są pierw1S1Za hl.asa! 

- W Dreźnie t;okże nie naj.g<J!rsizel 
·-- --'Raz - w Pacyrhu ·- -~Yil: oobi.e jediną. 

- No i co? Przecież jest ootaitecizmie takie 
tylim mężczyzną. Inna spraiwa, ie d'Ziwnym. 
Odkąd mu tow~ tylko ira.z stai! l!lie 
aikitywny. 

- Kiedy? 
- Do!J)iero pil'2ed kmmma dniiamL Wy:toW'Jl 

jrukqś tam w pewnym lok.a.lu i iP<JISlllU oboje 
clio mies"ZJka1t1ia tej baby. 

- I czekaileś? 

- Jaooe. Ale n~e za drugto. ZjalW'ił sdę po 
pół godzinie, głoo jeg<> brZJlllia2 -wręcz łagod­
nie. Nic nie wyipił, rue zapalił papier-OEla. 

Na tym l"OZllTlOWa sdę skończyła, poni-eważ 
w dirZ'll'liacil stanela Ulryka·, kltóra powie­
óziala: 

Jesteśmy łlurż: u celu. PrevEll't dail Znak. 

Ni~y do<tąd me mieliśmy ok.azji ~ 
bisitego zet!knięcia - ~ied!zrlal Rrever.t do 
Tanzai. - Mlmo ro niie jest mi pan k.imS 
nie1J11anym. 

- I ja - neltl Tam:, na rll2ie uprrejm!e 
- mam wrażenie, że =am pańslk.ie nazw:i-
sik-0, nie wiem tylko Slkad. 

- P.racUJję w Paeyż;u. W ur:zięóz:le bezpie­
ezeń.<9bwa. 

- nnam Paeyż jedynie rz czaB6ow wojny. 
By!lem tam w rokiu 1944. 

- W tym czasie dzia~ailiność moja porera­
fa na tym, by p1aoówtki niemieckie i tnin­
cuskie pracowały mOOiUwie bez tarć. 

:- Niewątpliwie illl!teresujące zadanLe- przy­
znaił TalllZ, ci~le jesizicze uprrejm1e. 

(85) ~ ol.ąg nastąpi 
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WAZNE TELEFONY DYZURY SZPITALI . 

Pogot. Ratunkowe 
l'ogot. Milicyjne 

89 Ci~"!A'd I ?~'fiOi'Y.rl} 1 Klintka Poł,•Gin. AM 
07 ,' 1 '"/,U, /, ,' ul. curie-Skłodowskiej 15 

500-00 6-i p1zyjmuje rod1zące i cho 
400-00 re gi.nekologie2'Ilie z dziel 

Straż Poźairma 08 nicy Wlid.zeiw i z 12 Rejo 
Kom. MO m. Łodzi 292•22 1towej Poo-adnli ;,K" oTaz 
Inform kolejowa 581·11 MUZEUM KATEDRY E- (poi.) godz, :IO, 1°2j tł, 7. dzie•linicy Ba•ł•uty z re-
Inform: t1>lefoniCZD& 03 \\'.OLUCJONIZMU (Park 16, 18. 20 jono1wych poradni „K" 

S1enk1ewicza). Wystawa H.6. ja1k wyżej IV O'l>w. z ul. z. Paca-

TEATRY pt, „Niektóre proble- MUZA (Pabianicka 1'73) n.owskdej, Ma0ry.narsk>iej 
my ewo.Iucji". Czynne „Awantura o Basię" oo i Libelta. Szpital im. dr 

TEATR JAJłACZA (Jan:-a- goda:. 1~14. la.t 7 tpol.) godz. 13 H, Jordana, ul. Przyrod· 
cza 27) g. 19 „ostatnia 14•6• rueczyinne „Tud<>r" (pa.norama) od nie= 7/9 - z dzielnicy 
sta.eja"; 14.6. ja.k wyżej PALMIARNIA - czyn.na lat 16 (rum.) godz. 15, Sródmieście, z dzielni-

'.l'FATR NOWY (Więol.mlw godz. 1~18. 17.30, 20; 14.6. „Towa- cy Widzew z 10 Rejono-
ski~o ló) ,Y,· 19,16 ZOO (ul. KOl!ls-tantyno<w- rzysz Regent" od la.t 12 we1J Porad,n! „K", ul. 
„Osiem. kobiet. • skl8 6łl0). Czynne od (czeski) g. 16 „Pin- Zbocze 18 o.ra;z z dziel-
H.6. meczyruny g. 9--20 (kasa do 19). gwin" od lat 16 (,pol.) n.icy Bał-uty z ul. &:-

MAŁA SALA (zacll<>diruia godz. 18, 20 d1.i<:>W.s>kieoj 16. S:r.pit.al im. 
nia 93) g. 20 "Drew- lt 1 

N A OKA (Tuwlma IN' 34) dr M. Madurowicza. ul. 
niana mis.ka''. „Car Kałojan" (bułg.) M. Fornalskiej 37 - z 
H.6, nieczynna POLONIA _ Wło5'Zkl i od lat ta godz, 16.30, dzlioe.1nicy Po.les-ie z dziel-

TEATR PO_WSZECRNY miłość" (Wł') od lat 16 17.45, 20 nicy Widzew z 11 Rejo-
(Obr. sta~mgT!d'lł 21) god.z. 10, • 12.30• 15, 14.6. nieczynne now~ p.o.radni ;,K" orao: 
g'. 18 „D:lli.ady ; 14,.i. 17.30, 2:0 „A.pe Regina" PIONIER (Francl.9zkańSika 7. dz!elJnicr. Baoliuty z Po­
meczytilllly (wł.) g. 212 •. 15; 14.6. „Wio 31) „Siedem naNCCZO· radrrn o;K • ul. Snye€0"-

TEATR 7.15 CT«:aug~ l) S>iki i miłość" g. 15, nyeh dla siedmiu bra· &k? 3 1 z ul. Bydg>o-
g. 19.!5 „La.taJą.ce dziew 17.30, 20; „Ape Reł;.ina" ci" (panorama) od U.1 skiej. 
cz
1

, ę6ta j• lk . , godz. 2:2.-15 12 (USA) godz. 10 12.30 Chirurgia Południe 
•· • a wya:e, 1 15 17 so 2 ' szpital ·m P"rog w ul 

OPERETKA (P ' Ino SI) w Sł.A - „czarne 1 bla . • • o . . l • l o a, • 
g 

16 1 
B ~ ana łe" 00 lat 18 (USA) 14.6. „zemsta" od lat Wolczańs.ka 195. 

nych';; i4.fi. ~iec·!=:- g. 10, 12.30. 15, 17.30, 20 12 (pod.) gocJ;z, 10, l~; Chirurgia P61noc - Szpl 
TEATR ARLEKIN (W' l 14.6. jak wyżej, godz. l4 „z P<>w.>du kobiety tal Im. Biegańskiego ul. 
czańska 

5
) g. 

11 
~5 12.30, 15,, 1'1.30, 2-0 od la<t 16 (ft'anc.) godiz. Knlaziewicza 1/5 

„Błękitnogni:ywy l~w"; WOLNOSC - "Plaki" od 
16

' Ul.JO Laryngologia: Sz;p. Im. 
14.6. g. 17.30 „Maski mi lat 16 (USA) g. 10, PO~O.J. (Kaz.l.mlerza 6) Ba.rlickiego, ul. K011>ciń-
strza Fantaski" 12.30, 16, 17.30, 20; " aJk•" p~ogo-arm •ki~o 22. 

;I'EATR PINOKIO (Ko- 14.6. jalk wyżej &~ła~any god·wna 1,; Okulistyka: SZpital tm. 
pern.v!<'l 16/ goorz. 12 Wł.óKNIARZ „Mi- " ycie raz jeszcze Barlickiego, ul. KQrPCiń-
„Baśn o pięknej Pary- łość dwudz.iesł-0Jatk6w" (po!.), od lat 16, godz. <!kiego :n 
sadzie"; 14 6 nieca:yn ( od Lat 16 15.45, 18, 20.15. · 
ny • • - panocama) 14.6. „Zycie rarz je&.t· ('.hi~nrgia i laryngo.logia 

TEATR ROZMAITOŚCI J;~ai::.~:~ go~ l0. 12•30• cze" g. 15.45, 18, 20.15 dz1ec1ęca: Szpita~. Lm. 
(MOIIliruS21ki 4-a) g. 11 14•6, ·aik żej POLE~l_E (Fornalskiej 3'7) ;<orczaika, ul. A>rm11 Czer 
Kon.cert zeslPOłow big- J wy „BaJki" g 14 Kr6lo- "'"™"' 15

• 
beaitowych; 14.6. g. 12 ZtC:~Ę(A - „N;e oJ31:!~ wa Krystyna"•• (USA) Chirurgia nczękowo­
„Pan Tadeusz" 

1
;J pan.oramale!30 od lat 16 g. 15, 17, 19; twa~zowa: Szip. tm, Bar-

TEATR ZIEMJ ŁODZ· 
17 

:Jiwlk g, IO, ' ' 15• 14.6. „KrMowa Krysty· l1ck1ego. ul, Kopclńskrle 
KIEJ (Kopernika n.r 8) 14:6.' jak -wyżed na" g. 17, 19 go 22. 
14.6. g. 19 „Marchołt" TATRY LETNIB - POPULARNE (Ogrodowa Toksyk<>logl.a - rn.sty-

TEATR PRZY KAWIE Gładka sk6ra" (fr.) 18) „Rzui kamy" od tut Medycyuy Prac)', ul. 
G.K.O. (Tuwima 34) - godz 20.15 (kl.no czyn- la<t 9 (rado:.) g. 15, 17, l'eresy 8, 
14:.6, g. 18.JO „W~ele ne tylko w dni pogod 19; 14,6. ,,.Olbrzym" od 
Figara" ne) lat 1:! (USA) godz. 19 14.6, 

OPERA (Teatr Nowy) g, 14.6, jalk wyżej ROMA (Rzgoiwska nr 84) 
10.30 „Manon"; 14.6, g. STYLOWY LETNIE „Oklah<>ma" (,pa;n,orra- Chirurgia Południe -
19 jatk wyżej „Jude", Crl:J'li zbr<>dnla ma) od lat 16 (USA) Szpital i~. . Barlickiego, 

CYRK WIELKI (Pllac ukuana" (franc.) g. gooz. 10, 13, 16, 19; ul. K0<pemsk1ego 2.2, 
Nlepodleglo5ci) g. ló, 19 20.15 (kino czynne tył 14.6. jalk wyżej Chirurgia P6łnoc - Szpi 
14.6. goo:z. 19 ko w dni pogodne) SOJU~z. (Platorwcowa 6) tnl im. Sterlin.glli uł. 

14.6. jalk wyżej „BaJki" prog,ra•m Sterlinga 1/3. 

!POZIOMO: 5. Ka­
pLtan naszego zespo 
lu w Wyscigu Po­
koju, 8. Kraj tysię 
cy jezior. Hl. Ucie­
kła w proso. ta. Mi 
tyC?JDy Gagarin. 13. 
Swiecąca rurka. 14. 
Ba ro-zo z.n.arny !Pe­
dagog. 16. Włoskie 
miasroo, w k 0tórym 
swdiował Kopeorni•k. 
1'7. Koce. 18 Wo· 
rek do pr.zesieiwa­
nia mąkd. :n. Fiole 
towy kwiat pod o­
cbroru\. 22. Da:winy 
pojazid konny do 
spacerów. 23. Fuin­
daitor z:naJ1ej na.giro 
dy. 24. Ukochany 
Izoldy. 25. R<ZJUt­
ko<'ić," inicjatywa. 27. 
Miejscowość pionier 
ska na Krymie. 30. 
Wbnne.tou. 31. Je­
zioro w Af.ryce. 32. 
Dawne karabirny. 35. 
Kirótki utwór lite­
ra cko-;p'l>b li cysitycz­
n y. 36. K1raj sza­
cha. 37. P 1rzystoso­
wanie się organ•z­
mu do otaczających 
wa.runków. 4-0. Drze 
wo ig-laste, hod-oiwa 
ne u n.as w donnez 
kaoh. 4:1. Popular­
ny akto.- arne.rykań 
ski, boha<te.- zna­
nych filmów awan 
tuirn-iezych. 

PIONOWO: 1. Na 
da,wczo - odbi-Oll"CZY 
a.par.at telegraficz­
ny, ba.rdzo po­
mocny w praty dzien'll.ikiarr­
skiej. 2. Nie zawS'Ze od,po<w•ia· 
da wadrze 1 kg, 3. Miejs0ce -wie 
lu wya:.nań ser001wych. 4. Naj­
większy nasz pa·rk n.a.rodowy 
(bez osta1bnie.j u.tery). 6. To, co 
robi sluchaciz w czasie n.udlne 
go referąw. 7, Znania poiwieść 
And•re Maurois. 8. Zawsze ra­
to'Wla·ly pa'lla zagłoibę z o.pre­
sji. 9, Gaitu.nek rueto,perza. 10. 
Przezm..aczen.ie, przeko.nanie o 
prze.znaczen.iu. 111. zajmuje się 
opisem ras i loudów kuli ziem­
skiej. 1'4. Nauka o polach pr,zy 
cio"ania. 15. Poctier. 18. znaik 
Zod-iaku. 19. K1rpj Dala1 Larmy. 
W. NOCl!ly ;ptalk~kozodój. 24. 
Kon·ny lub mechaniczny. 2.6. SU 

rowiec na figUirki. 28. Mądrość 
w 1po&tępoiwan>u. 2'9. Określe­
nie z geometri·i. 33. Takt w po 
stępowa.ni·u. 34. Humorysta ame 
rY'kańskJ. 38. Złe trafienie pił­
ki. ~.9. znany don podrywacz. 

* * * Pomiędzy Czytelni.ków, kt6TZY 
na0deślą 1nawJ.dlowe ro:i;wiąza­
nie do dnia 12 bm. - rozlosu• 
jemy 5 nagród książkowych. 

ROIZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI 
z dnia 6 czerwca 

POZIOMO: 1. Aztek. 4. Wyś 
ci.g. 5. .AJnrtena. 7. Glon. 8. 
Łask. 11(). Turku. 11. Kapibara. 
14. Lewiatan. 17. A>rtek. Hl. Ne 
vafa. 19. A.n.kier. 20. Rapid. Z2. 

KarbolWód. 2.5. Nebraska. 29. 
Nerpa. 30 . .Adua. :n. Numa. 31.!. 
Kaitaki. 33. Reweo-s. 34. Elida. 

PIONOWO: 1. Agentura. 2, To 
ka>rz, 3. Kadłubek, 4. Warmia. 
6. Aktywa. 7. Gob.i. 9. Ko,ta. 
1•1. Koruik. 12. Balbo. 13. Ar­
pad. 14. Lewin. 15. Ignair. 16. 
No,rma. 20. Równanie. Z!. De­
ja.nirra. 2.3. Orszak. 24. Boja, 
26. .A!rba. 2'1. K01!1PUS• 28. Troc­
ki. 

Nagrody książko·we wyloso­
wali: z. K.asputis, ul. Gdań· 
ska 106 m. 10; K. Sliwińska, 
ul. Nowotki 4 m. 2; J, Malew 
ska, ul. Narutowic7.a 35; H. 
Wilińska, ul. Bednarska 2ł, 
m. 1; F. Fedzin, ul. Skalna 2&. 
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Radio i ialawizja. 
WYSTAWY CZAJ!t".' (Plonr:iwa m 4) sJ<łada~y, !l'odzina l?· Laryn~ologia: Sz;p. Im 

OŚRODEK ~noPAGAN- „Ba.J,kir" godwna 14 - „Hrabia Monte Chn· Pirogowa_ uL Wolczań~ NIEDZIELA, 13 CZEK.W.CA ,,Plriz•"""""y drzliiwna"o ""a Hu-"· W K ' k k' · 
. .-.n „Wyrok na VC" (Jug.l Sto" (panorama) od lat •ka 

195 
J<>~ ....., ....- = . o,a1rn ows i: Waązarnka me-

DY SZTUKI (Park Sien od lat 1
6

, g. 
15

, 
17 19 

1:! (f1ranc.) g. 14, 17.30; . • PROGRAM I leber,ry" film dla dzieci . (W). loci.ii. 9.50 Pub.!Jicystyka między-
kiewicza). Wysta•wa 6 14,6. nieczynne ' 14.6. „Biały obłok" (pa Okuhstyka: S~1ta•l im. 8.00 Wliad. 3,11; Tomasso AJ.bi- 9.55 Sprawozdanie z otwarcia n.arodoiwa. 10.00 Tańce z całego 
skandynawskich grra<fi- E'llERGETYK (Al Pol!- ~<:>ra.ma) od lat 12 (cze Jonschera, ml. Miliono- noni: KOiI1Cert na 2 oboje. 8.30 XXXIV Międzynarodoiwych Tair- świata. 10.31> „w Jezioranach". 11.00 
k<1w. Czynna od godz. techniki l7) ;,Proces ski) godz. 17, 19.ts wa 14. Przekrrój mu-zycz.n.y tygodrnia. gów P>oZ111ańs'.kich (Pouiań). 10.30 F. Schubert: XV Kwartet smycz 
f()......13 i 1'5-18. Oscara Wilde'a" cang.l TO • . Chirurgia I JaryngoJog1a 9.00 Wiad. 9.00 „FaJ.a 56". 9.15 Przerwa. 

12
·
16 

Dzlerun.Lk TV (W). kowy G-dur O!P· 161. 11.45 „Na-
BIURO WYSTAW ARTY- od lat 

16 
g -

15 17 15 
KI (Zbocze) „B1e• dziecięca• Szpital Im Chwila muzytkli. 9.20 Magazyn 12.20 „Walt Disney - geniusz czy sze sprawy cod.zienne". 12.1>5 z 

STYCZNYCH (Plotrikow 
19 

31> '. • · • dronka" - :progr. &kła K . 'ldeJ. ul. Spor· Wojskowy, 9.50 Piosenki wojsko sza.rlartan" - prog.r-am z cyklu: kraju i ze świata. 12.:>li Muzy.ka 
ska 102). Wystawa prac ' ; 14•6• meca:ynne damy god.z. 11 „Piętna caio-p~c " 10 00 S!J 1 .. W sta1rym kinie" (W). 13.15 ludowa. 13.00 (L) „Znak fa-
malarskich E. Groot~- A ORIA (Piotrkowska 150) eto letni kapitan" od na 361""· we. ' uc 

1
• pt. "Wystawa PKF (W). 13.25 Aud"cja poetyc- bryczny ~ ~w;_ cz" r~p. 13.10 

·~ P ż · 1 1 Cbl gta k psów"· 10.2-0 Z nagrań ork. „La , ~ ~ 
Sle,pikowskiego. Czyn- g egnarue z tytn em a.t 12 (radz.) god,z. 12 rur szczę OWO• mo·Uli'eux" w Pairyż.u. 10.40 Kon ka w rocz.nicę rewolucji 1905 ro- (Ł) „Na.uka praktyce". 13.15 (Ł) 
na od 10 do 18. ·~ mrru, syn wodza" „Późne po,południe" od ;.wkalrzowa: ~. im.,,_ Bar· cert życzeń. 1,1.40 „Czy wasz k•u (Łódź). 13,50 „Taniec n.a li- Chwila mu,zylk,i. 13.ZO „Cet c:z.y 

S.11.LO·N FOTOGRAFIKI at 12 (austr.) g . lat 16 (.poi.) godz. 16, lC ego_ 111. Ko,pctuski&- · · n.le" - fiłm P .. rod. USA (W). 14.40 "cho" odc. 13.45 (~) Int. d~1·a. 
10 12 14 "" in 20 

14 6 
d -4lt mapę SW•1.ata" - zagadka geo.gira 

111 
u "" 

ŁTF (A. Struga 2). Wy · · · , 16; 18, ,,., 0 • ; • • „zarezer- „o "'"• ficama. 12,()5 Wiarl. 12,10 Ferlie- „~poiw-ieść wspótczesna" re1por- 13.50 (I:,) „Bigos literacki". 14.20 
staJWa .,Ju•bi·leu~ UJ w 14.6. jalk wyźej wowane dla śmierci" Toksykologia: I Centr. toorn „Plamy na mapie". 12.2-0 ta.z filmowy (W). 14.55 ;,K.ieroiw- (Łl Kailejdoskop melodii. 14,45 
fotografice" czyn>na co GDYNlA !Tuwima m 2) od lat 16 (NRD) godz. Szpital Kli..nica:ny WAM., „W1oskl!e Canto" _ aud. 12.50 cy ii :przeichodniie" - teleturniej „List ze Sląs·ka". 15.00 „Marria 
d:zńEll'll!1.ie (oprócz po- „Gł0& ma prokurator" 16; 18, 20 ul, Żeromskiego 113. Gr.a duet fo'1"tep. w. Ki.sieleiWSki (W). 15.!>5 „Ludzie i zda•rzenia" Callas" - aud. 15.30 Dla dzieci 
niedziaollk<'.1w) w godz. (pol.) od lat 16, g. 1-0, STYLOWY - STUDYJNE Nocna pomoc pielęg· i M. TomaszeM!Sd<.i. 13.00 Niedziel - reporitaż filmowy (Szczecin). gawęda pt. „Ob'1"aZki ze śWliata". 
od 13 do 18. 12, 1'4, 16, 13, 20, (Kilińskiego nr 123) nia.rska dla m t.odz.i - ny K·iemnas.z Muzycz.ny. 13.30 Kon 16·05 Montaż operoiwy „w d1wu- 15.50 10 mLnut z zespołem „Czer 

ŁÓDZKI DOM KULTURY 14.6. ja<k wyżej „Koziara" od lat 18 Al. Kości'1.l.SZlkt 48, tel. cert drua. 14.30 „W JezioTanach". a.mes.tą rOCZ!Il!icę Opery Sląskiej" wono-CzalI"!lych". 16.00 Wiadamoś 
(T'l"arug•utta Hl). wysta- HALKA (KraWiecka 

3
_
5
) (jugosł.) godz. 12.30, 15, 324-09 od godz. 19 do 4. 1'5.00 „Jarmark cudów". 16.00 (KMowice-). 16.55 Sprawozdanie ci. 16.05 Aud. Red. Spoi. 16.15 

w.a p0<~·uxsow;a pr-'lC „Bajki" - prog.raan 17.30, 20; 14.6. „Korzara" Nocna pomoc lekarska Wiad. 16.05 Przegląd wydameń spo·rtowe (Wrocław). 18.15 Roz- _(Ł) Kon.cert rozrywkowy. 17.15 
1pla&tykow-amaitO't"OW sktada1ny gocll2'lina 12 _ godrz. 16,, 17.30. 20 przyjmuje zgłoszenia te- międzynarod·o<WYCh. 16.20 III Fe- rywkoiwy µro,gram fiLmowy (W). (J',) Gra ;,Allllton.io-kwintet". 17.30 
czyinn.a eoda:ienn.ie w „Fanfaron" (wt.)

1 
od STUDIO (Lumumb lę<fo<nkzrne w godz. 19 stlwal przyjaźmii - „Szczupak i 18.50 „Szklana niedziela" (W). (Ł) Akt. łóclizkie. 17.45 (Ł) „Wy-

godo:. lJ-17. lat 16, g. 15.45. 18, 20.15 Pierwszy start'"'! '1/9d do 5 n.a nr tel. 444-44. lls" sŁuch. 11.J<O Taneczny re- 19.00 „Spiewa Felix Marten" (W). chowam.ie estetyc1Jl'le" - rep. 
STOW. PAX (Pio<brkOIW· l4,6. ,,Fanfaron" g>odz. i' t 

7 
~l) goo·. o laks. 17.30 F'illlał kon.tynenitalny 19.3<> „S'ZJ<sna niedziela" (Il) 18.00 (I:,) Melodie rozrywkowe. 

s>ka 49). Wysta.~a ~rac 15.45, 18, 2-0.~5 .~Niebo b~ miło~::I! ~ Swiątec.zna pomoc Ie- misttro&bw świata na żużlu. 18.00 (W). 19.~ „SłOIW1Iliik wyrazów ob- 18.25 (I:,) A.ud. oświa~owa. 18.40 
~erzego Nowos1elsk·1ef:(o t.ĄCZNOSC (J6zefbw 

43
) la.t 

18 
(jug.) godrz. karska udziela P?ffiOCY Wyn1ki Toto-Lotka. 18.05 Popo- cych" (W). 19.45 „Sziklana nie- (I:,) Chw.ila muzyki. 18.45 Aud. 

GA~l!'la w god>;. 1()......18. „Ranny w lesie" od la~ 
17

_
15

, 
19

.
30 

w godz, 10-1:. Swt_ąteez· łud:nie z muzyką. 18.45 „Kaba•re- dzie.\a" (III) (W). 19.50 „Dobra- Red. Ekomoan. 19.00 Wia•. 19.05 
iska ~A ~ 

5

(i:1otrkoiw-
16

, godz. 
15

, 
17

, 
19

; 
14

•
6

• „Rio Bravo" 
00 

8'.1 pomoc: PJ.~lę~ruarska dk reikJamoiwy". lll.00 Giełda noc•; (W). 20.00 Dzien.nuk TV (Po Miuz. i akt. 19.30 „Książki, które 
tiki L~ha it,_;"'

1
a gra-

14
•
6 

Telegraficzny po- lat 1~ (USA) godz. 
16 

w
8 

Ylk-0!!1uje . zabiegi w go<;Jz. pi<>Senkd - czerwiec 1965. 19.4-0 man, W--wa). 20.2'0 „Szk.la.na nioe na was c:z.ekają". 20.00 K1'11lcert . 
. v.,. czy>11- • d. "k" od 1wt 

16 19 
• -17. Nalezy zglaszać się: „Czego c'h.ętni·e słuchamy". 20.oo dzieila" (IV) (W). 20.25 „Krypto- 20.20 Or.k. PR I Jej soliści. 2.1.00 

na eodzienrue z wyjąt- Je yne 
19 

Sródmieście - ul Pi<:>tr- „Tydzień w l~ra.ju i na świe- nim Cicero" - film fab. prod. Z kraju ; z-e świa.ta. 21.25 Kro-
k:iem ndedl'liel w gooz. (rurm.) godz. TA~Y (Sienkiewicza łO) kowsika '.102, tel." 27.1-80, cie". w.26 WJad. spoll"t. 20.35 USA od lat 16 (W). :1.2.~ „Szlkla n.ika sporto<W9. 21.40 „Jam dla 
lG-118. ł.DK (Traug>utta ·nr !9) „Biedr<>nka„, „Kogut Widzew - ul. Sz.piita.lna 6, „Matys~ako.wie". 211.os Radloik.aba na. nriedziela" (V) (W). 2.2.2'0 Nie tych, co ja17.zu n.ie lubią". 22.tn 

„Bajka o 'll)llarnowa· t farby„, „-ęotigo'', tel. 271-70; Górna _ ul. ret „'Dtzy p0 trzy". 22.05 „Ni.,._ dz.teola spo.-towa (W), „Bal noiwOII'ocz.ny" - fragm. :1.2.40 
MUZE& nym c-zasie" (rad-z.) od „Zebry". „zajączek" g, Lecz.ni.cza 6 tel 427-70• dizietLne wieCZIOII'y muz;:,nczn.e". „Roz;mo.wy o wyohowani·u". 22 .f'O 

lat 9 g. 16; „Olbrzym" l<O, 11, 12, 13, 14, 1~. Polesie - u'l. 1 Maja 4-2; 2.1.00 Wiadomości. Niedzielne pogotowie telewizyj- ,.Da.vvna mu1Zyka polska". 23 .22 
MUZEUM mSTORII RU· (USA) od lat n, g_ 18 16, 1'1 „Dom bez o- .tel. 305-83 Bałuty - po- ne ZURiT. Zgłoszenia napra.w I zapraszamy do tańca. 23.50 Wia-

(Gdańska 13) te·!. 364-42 lat 12 (a'llg.) g00,z. Hi.30 godz. 1~. 20.15 „ c~nOIWSkieJ 3, tel. 5Q.l-96, B.30 Wiad. a.as „Radioprolble- Po_litechniki 27, łel. 472·82 w go-
CHU REWOLUCYJNEGO 14.6. „The Beatles" od klen" od lat 18 (;pol.) imoc lekai~ska ul. z. Pa- PROGRAM n I odpłatnych przyjmuje SOT Al. domOL9có.. 

czynllle. w godlz. 1~17. 17.45 (20 seans rza;mlkln.ie H,6 •• „B1edr::nka , „Ko p1elęg1nia•rska, ul, z. Pa- my". 8.53 (Ł) Koncert życzeń. dzirnaeh 11-15. TELEWIZJA 
14.6. meczynn~ ty) gut 1 farby • „Bongo", canoiwskiej 3, tel 541-96. 9.50 Transmisja z ot;.warcia XXXIV 

MUZEUM Wł.vKIENNl- MEWA (Rz ka ... 1 „zebry'', „Zajączek" • POIN.IEDZIAŁEK · 
cTWA (Piotirkows_ka 282) Bajk.i" _go~ . li g. 16, 17 ·„późne popo- z MIASTA • Mi~zy>n.a1rodoiwych Targów Po- , l'ł CZERWCA 9.20 „Minerzy podniebnych 
WySV..."'JIY: „_Tkanina :pol ",,Poaromc~~ z1tnyagTY·· ludnie" od lat 16 Gpol.l . . • znanskich. 1-0.30 (I:,) „Pół godzi PIROGRkM I d>róg" - cz. I film TV prcd. 
ka ł> h mu „ ~,-

18 
2G N ny z µisarzem" - a .ud. 11.00 No rradz. od lat 14 (Kaitoiwice). 10.50 

r& ,";' z J<>rac. : •6w" (radz.) od lat 9 go<n. • . •edziela. „fupow, wiel WO\Śc.i prog'I'amu III. 12.05 Wiad. 8.00 Wiiad. 8.06 Muz. i akt, 8 30 .Tęzyk polski (kl. X) /,ntoo~ C z<>-
,,,..,.,,m , „Z dziejOV.: wło godz, 12 l" 11! 1

8 
~- ki rosyjski uc:z.ony" - 12.10 P~·a.~-·- symforu·czny. 1'3.00 Chw1·11a m ylk.i 8 •: K t · eh~·· w1·s·n1·~,~ sa~" (W) 11 ~ 

ki""1l!lictiwa łódzkńe>go" 14.6. ,,30' J•:O śm' iec'hu"':; DYŻURY APTEK odczyt!; mgir J. Ze-nowa ,,L··~-•e~, w"'s:="'ród kk'-rych z'yj~my''. u.z • ·"" onoe•r SO- v~. " _„, " . ··~ · c ..,,_, Il 16 -· od t ....,.,,. ~ ~ li5tów. 8.50 Parady praktyczne Plro:erM>a. -11.55 ProgTam dla sz:kó! 
zynn.e, „~z. ~ • (USA) Old la~ 9 g 15 . • 0 g .'Z. 19 w Klubie Ro- 13 30 Moskwa z melod' · · dla kobiet. 9.00 GraJ·ą o·rk. roiz- ,·,Wizy~a w F1Hharr<mo'llii" - aud y 

14.6. n.1eczyrnme . „Wojna i pok6 ,.,; (U.SA) TurwLma 19, Wolczans!k. a syj.skl1m (ul. wi~koiw- t · " ' · _ią 1 
pio-MUZEUM SZTUKI (W ęc h 

225 
z k ~- sl?llllką słuchaczom poJsktm", H.00 ryrWkowe. i.o.oo „Słońce nad Bu Cl)a urmuo:ykaJniająea (Pozna1\). 

k 
•1 od lat 12, g 111 37, Piot!"kows a ' gier s •tego 32). t (Ł) Wy•niil<rl. ,,Kukuleezki''. 14.M da1peszte•m" aud. 10.20 Miu~. ~~ i1'2.2r5 Plrzerwa. 18.00 Dziennik 

:owskiego 36) czy'l11!1e · ska 146 No.wotki 12. Ró „Dzieło sa:·tu.k' · i . ""' ~ _,,,..._ 
gooz. 

1
0--

16
. l MAJA (Kilińskiego 1'18) ty Luksernbur~ 3,, Dąb- czlo<wiie\ka ws1 -'ie:~~;: (Ł) „Bigos ltl~era•oki" - a•ud .. rowa. 11.40 „Na siwojską nutę". TV (W). 18.05 ,;Wyprawy tedewi-

14.6. nieczynrn.e „S~arb w Srebrnym , ·k' 
24

-b, go" _ po " ~ 1'4.30 (Ł) K01ncerrt Ork. LRP.R. 1'2,-05 Z kJraju i ze śwJata. 12.45 O?Y.lrnych przyjaciół" (W). 18 .30 
MUZEUM ARCHEOLOGI Jl!Zlorze" (panorama) ows iego PogoonoWi~myt mg.r J. ~ 115.oo 1Yla dzieci słuch. pt. „W „ Roil.ndczy k 1wadrans". 13.00 Ka- „F - jaik folka" - rperspek~vwy 

CZNE i ETNOGRAF!- od laJt 12 (NRF) g. 13.15 w Miu'Ze•u~ ~zt~_d.z. 13 pustyni I w puszczy". 16.30 Kon lejdo&kop mU1Zycl'lny. 14.00 „Ho- Tybołówstwa dale<komoTs'k\e<(o 
CZNE (Pl. wolności 14) 15.30, 17.30, 20; 14.6. 14•6• Poniedz.iał k .J;. . t OO!"lt ehopiln.oiwskii. 17 oo W1ad. bo" - fra•,Pm. książki. 14.20 Kon (Szczecirn). 19.00 .,Eureka" - mR-
WystaJWa „Ziemia sie- „SkaLrb w Srebrnym Je Pl Ko.śelelftY li; Plo111'· "Z okazji za: ;. . 1~Z!OI' t 17.00 Felieton na tematy międo:y cert popołudniowy. 16.00 Wiad. gaZ}'lll poio.-'!lauik()IW)' (W). rn.30 
rad7lka i łęczycka w zioru•• g, 1,5.30, 1'7.45, 20 ko~ska 

67 
Piotrkowska sów języik~ 0 czenj,ak. ur t na>rodowe. 17.15 Koncert Central 15.10 „Porniedzla.tkowe spotkania". „Zespół Ma.ntova.niego" (W). 1!1.5() 

I<OOO-leoiU Państwa Pol Ml.ODA GWARDIA (Zie ~111 Armil· Czerwonej a. 0 godz. 18 rosy s iego I nego Zeepoł~ Airtyst. Woj. Pod. 1'5.30 Melodie i piosen.ki. 16.00 Dobranoc (W). w.oo Dziennik TV 
sklego" czyn•ne 1.1-il.7. lona 2) „Barwy walki" Obr Stal!DgTadU 15 pJ. TPIP-<R (ul ;; ~l~bie 17.30 ;,Z>'ad,ui..,zrgadu.la". 19.00 Re Sk·rzyn,ka UbeZlp. Dobrowolnych (Wl. 2(},2Q Wiadomooci d'll·la 
14,8. rueczy<nille (panorama) od lat 12 Pok~ju 

3 
' 28). • 3'1"11 Wl02la I Wi<! piosenek. 1~.3-0 Transmisja z PZU. 16.mi Koncert. 16.27 Melo· ('Łódź). 20.35 „Kono KTótkich Fil-

. sah F1lhao-mon1JJ. Na.rodowej w die roorryiwk01We. 16.35 Program mów" (W). 21.00 Tea<br TV: ,.Du­
Wars?.awie. :lll.30 Dz;ien.nik. 21.52 młodlZlież. „Nam nie jest wszyst de<k" G. Fevdeau (W). 22.00 
Wiadouności sport. 2!1,55 Chwila ko jedno". 17.<15 Muzyka. 17,15 Dzlenrnik TV CW). 22.20 24 lelkcla 
muzy.ki. 22.00 Ogóln01Polskie Wlia Ty.godin.iowy felieton Red. Sjpo- języ<ka aing;elskiego (Łódź). 
domo6ci sportcłNe. 22.20 (Ł) Lo łec:zmeJ. 17.30 Dla . uczm.iów: ·Dla 

OGLOSZENIA DROBNE • OGLOSZENIA DROBNE • OGLOSZENIA DROBNE 

· OŚCI DOMKI, !Plae'e', wl1le, go. „WARTBURG" 1962 r., 2 DUŻE pokode (pall"terr 
NIERUCHOM s~~il"stwa rnajlepi<;d ku- s1tan idealrny - spr-ze- ce:itrnm, na odd;z1ci..nych 
-----------· ,p.ć i s,przedać mo.zna w nnm na dogodnych wa- uhcaeh) zamie.n.ię na 
PLAC w Kolumnie-Las 5'!.>-'nll . „C;>:ystość" w Ło- r>Urnkach. Oglądać: Julia- dwa pokoje 1ub polkój 
2.7l't! m lklW. zalesiony, dzl, ul. P•lotrkoiws•ka :le, nów, Soiwińs.kie.go 4-0 z k.uchrnią raizem. Tel. 
blisko rzeki - okazyjn~e ~1. 205-75 3368~ 205-43 79olll g 

sprzedam. Wi·adomosc: 1·RzY dlZi.abk.i budo'Wlla- L O K A L E INŻYNIER · ' 
Pabianice, Szy.n.kieil.ew- 3 <fil" . llOOtZukuJe po 
sk.a 

9 7 
. n.e_ .P0 . : " m k.w. w kOJU sublokatorskiego 

_ ~-g Sk1errmew1cach na Zadę- POKOJU z kuchnią wy- (może być wspólny) naj 
DOMEK wyłącza.ny spod bi.u w całości lub poje- ląca:onego spod k .wate- chębniej w d"l.ie!lnicy Ba 
kwater11illlku (trzy poko- ctyńczo sprzedam. Wia- rurn1ku - IPOSzukuję. - luty. Oferty 7180" .Biu­
je. ku~hnia, "W?'gody) o- dom~ć: Skiern~eiwice, Ofe_rty ,_.8:Jl1" Biuro Ogło ro Ogłoszeń, "Piotrkoiw­
kazyj'l'IJ1e spr:oed:a,m. Ka- Lowioka 5, Matysiak sren, P1ot>r1kows.ka 96 ska 96 7180 g 

rolew, Wyspiańskoieigo 35 a ------------1 . SPRZEDAŻ Ml_ESZKANIE - 3 po- I>WA pO'koje w domku 
PARCEL~ les.ne budow- koJe z kiuchnią, wygodv, jednorn:ctzinnym zamienię 
l_ane! . M1asto-Qg.r6d So- . l:>e'l: c.o.; centrum, III na mieszka,nie w b ilo-
kolmk1 - tarnrro .~prz~- DWA f_otele, ~':"'ie ka- niętro zam1ienię na 2 po kach, najchętniej _ Wri­
dam. Ofert.Y „7285 B1·u naipy si:or7.ane i inne me k<::ii:; _z kuchnią w śród- ct•ew. Oferty „79!M" Biu 
ro O!(l.01Szen; P1otrkoiw- ble siprzedam. Tel. m1esc11u, blo•ki (mały me- ro Ol!loszeó Piotr·korw-
~ka 96 '72.!16 g 431„10 godlZ. 8-<l.O 84ó2 g tira~). Tel. 208--'la 7002 g ska 96 ' 79'94-8050 g 

ka•lrnie wiad. spo.-t. 22.30 (Ł) Spr-a ciekawych - ciekawe spra.~y". "!I••••••••••••••~ 
WOO'..da·nie z m~u piłk. ŁKS - 18.00 Wiad. 18.05 Koncert dnia . .: 
Polo<nia (Bytom). 23.00 Kartki z 1'9.00 Kurs ję-z. arngielskiego. 19.15 
ljlloU1Zyczrneg·o a~bumu. 23,50 WJad. Gr_ają oll">k. rozf.ywkowe. 19.35 „z 

drz.iejów opery . 2'0.()1) Dzienini1k. 
TELEWIZJA 20.26 W'ad. s>pgir~. 20.35 Zespół 

9.00 .;Slka•rby GaQerii T ·retialkOIW Dz.i~ątka. :IJ!.05 „20 lat nagrań 
skied (kornen.ta'1"rz z Moskwy). 9.30 a1rc!uwal111ych 1!'\lzy'ki polskiej". 

M.:15 „Pozegnan1e z Ltalią". 21.50 
D. c. kon<:ertu symf. 2e.2ll Muz. 
Ja.z;zo,wa. 22.45 Kwadr.ans piose­
nek. 23.00 W<iad. 23.lq Chwila mu 
zy'ki. 23.15 Wiązanka melodii. 
23.22 Kone<:>rrt „Misllrzrovle w m­
terpretacji m.istrnów". 

Kol, Władysławowi MALI­
NOWSKIEMU wyrazy głębo­

kiego współczucia. z powodu 
śmierci 

MATKI 
składają 

DYREKCJA WZK, POP, 
RADA ZAKł.ADOWA, 

Niedzielne Pogotowie 
Telewizyjne 

So-nl „Saes" 
ul. FRANCISZKAŃSKA ~7 

TEL. 551-40 
CZYNNE w GODZ. 12"'T'14 

PROGRAM II KOLEŻANKI i KOLE. 

8.30 WfalCl. 8.35 „Fala 36". 8.45 DZY z WOJEWODZKJE· 
Chwila muzyki. 8.5() Gra Polska GO ZARZĄDU Jt:N. 

Kaipela. 9.ao U'lliw. Radiowy. 9.40~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
:lZIENNIK LODZKI m: 140 (5758) 5 



Porażka piłkarzy Balnl w Krakowie J. Wróblewski 
mistrzem 
SZVbO(IJCOllJYm fflJiata -(Kbrespondencja własna) 

W kolejnym mec7JU e mi­
strzostwo Il ligi pH·karze Star­
tu sipatkaH się w Krakowie · z 
liderem rozgrywek - Wisłą. 

Drużyna Startu wystąpila w 
następującym skl2dzie: Króli­
kowski, (Rosiński), Kowalski, 
Zi-elińSki, Bończak, Szewialło, 
Matysik, Karasiński, Lazarek, 
Paiwłowski , Adamski (Kuła:k), 
S temp! aw;siki, 

Lodz..ianie w pierwsz-ej polo-

Ruch - Stal 1:1 
W m001JU o mistrzostwo I ligi 

Ruch zremisował ze Sta.Ją (Rze­
szów) 1 :1. Wyni•k ustalony zo,stał 

w pierwszej połowie meczu. 

"' * "' Naitooniast Sląsk wyg:rał Il: P.o-
g>O!lti.ą 3 :O. 

wie spotkania girali bez naj­
mniej s:zego kompleksu niższoś­
ci i byli równorzędnym part­
nerem Wisły. 

Gra bY'la atrakcyjna i sitala 
na dobrym poziomie. Pierwszą 
bramkę :udobyl dla Startu Ka­
rasiński. Nies.tety, j.atk się póź­
niej okaczało, byla to pi€'t"'Wsza 
i ostatnia bramka zdobyta 
przez ipiłkairz.y Bałut. 

Od chwili W.Obycia prowadze-
nia ;przez gości Wisła zaczy'na 
zwiększać tempo i roobywa te­
ren, zaczynając coraz częściej 
gościć pod bramką Startu. 

W 34 min. dosk<maJe dys-­
ponowany strzalowo Rusinek 
strzela celnie i jest wynik re­
misawy 1:1. 

Gra staje się ooraiz bardziej 
nerwawa. 

Do przerwy 'llia:zymuje się 
wynik 1:1. 
Wlaściwie biorąc to po zmia-

P O (SkD przed ZSRR ~~~!.~f~ niewiele jest do opo-

. Wisła grała wspaniale, a 
W dalszym ci,ą.g•u :rrustrzostw k!'ólem strzelców zoSltal Rusi­

Europy w po.clnoszen.i·u ciężarów nek. Zdobyit on w swnie tt-zy 
startował w wadze lekko.cięż-I bramki. Pozostałe strzelili 
kiej J\/Larek Gołą·b, .który zajął S~uidinicki i H-0rha. 
czwarte miejsce - 450 kg. St<!Tt zawiódł w tej części 
Zwyciężył Luis Mairtin (Anglia) meczu. 

465 kg. --------------

Puchar Davisa W kl.aJSyfikacji respoł.owej pro 
wadzi Polska _ I 32 ,pkt. przed 
ZSRR - :U 1Pkt. i Węgrami - l.S 
plkJt. 

Zakończył się XIV Międzyna­

rodowy Wyścig Kolarski Dooko 
ła Anglii. 

Reprezentand Polski spisali się 
doskonale. W klasyfikacji druży 
nowej zwyciężyła Polska 171:26.13 
przed W. Hrytanią - 171:37.04. 

W klasyfikacji indywidualnej 
pierwsze miejsce zajął Anglik 
West, który trasę długości 2,250 
km przejechał w 56 :25,52, Drugie 
nueJsce zajął kolarz polski -
Janiak - 56:30.05, Lokaty p017.0• 
stałych PO'laków: 4) Kozłowski -
56:35.23, ·si ' Zad.rożny - 56:35..26, 
20) Surmiński - 57:16.26, 22) Pal 
ka - 57:20.33. 

W Zgierzu powstanie 
sztuczne lodowisko 
W zam•le•rzeniach Bwuty z.gde~­

skiej jest aby .przy nowo bud·u-
jącym się obiekcie sportowym 
powstało sztu<:zne lodowisko. 
brak którego talk dollk~iWie daje 
się we znaki hokeistom Zgi~za. 

Wiele prac przy budo•wie sztu• 
cz.nego lodowiska da się wy.ko­
nać w czynie społecznym. Pięk­
ny przykład dali innym społec·z­
nikom sędziowie hokeja na lo· 
dzie, zobowiązują<: się do p:rz<>­
pracowarua 400 godz.in. Jest to 
oczywiście kropla w morzu ,po­
trzeb, lecz pa.mi~ć należy o 
tyro, że każda pr~acowana w 
czynie spo-tecznym złotówka da· 
je w efekcie zwiękstzenie o ty­
leż: puli k>redyto<wej GKKFiT. 

Ze wsze"h mia•r wskazane więc 
jest żeby alwJą społeczną zaLnicjo 
waną orzez sędziów ho:kejowych 
zain terreso<wały się zalog.i zi;:ie•r· 
sk·ich zakładów pracy, organiza­
cji społeczmych I młodzie"oowych 
i wniosły swój w'kład w budo­
wę tak potrzel:mego obiektu 
sportowego. 

NIEDZIELA, 1.3 CZERWCA BR. 

PIŁKA NOżNA. ŁKS lb - Ra 
d·omiak mecz 1d•rużyn lig okr~o 
wych godz. 11, boisko przy U•l. 
Og·rodowej 28 a. Mistrzostwo kla 
sy A grupa północna: Koleja'!"z 
- Starrt lb godz. 11, Włóknia~z 
lb (Ł) - Stal (GIO!Wno) goda:. 11 
i Orkan - ~ra (Ororkówl 
godz. 11. 

LEKKOATLETYKA. Doikon·cze• 
lllie mistrzostw juniorów okręg.u 

' łódzkiego godz. 16,30, stad•io.n 
AZS. 

KOLARSTWO, Szoisowe mistrzo 
stJWo WKZZ (klubów związko­
wych). Meta w Helenowie godzl­
l!la 1"4--14.30. 

GIMNASTYKA. M!Stlrzostwa Pol 
&ki w wieloboju klasy I i II 
oraz klasy krajo•Wej god-z, 10-21 
w Pała.au Spo•rtowym. 

SPARTAKIADA. Dalszy cląg 
Spartakiady zw. Spółdz. Pracy. 
w programie piłka nożna i siat­
ków<ka godz. 10 na staddooie 
Sta1rtu. 

W meczach o Pucha.r DaVlisa 
padły wczo.rao następujące wy­
n.iki: 

CSRS pr-0wadzi z Wlochami 2:1. 
HiS2.pa .. ia - NRF 2:1. 
Gracze Południowej Afryiki wy 

gra·li z W. Brytanią 3:2. 
Francja prowadzi z Jugosła­

wią 3:-0. 
Pierwszym półfinalistami stre­

fy eur~ejSikiej z.o&ta.ły Francja i 
Af'ryka Po~udniowa. 

Gimnastyczne 
mistrzostwa Polski 
W Pałacu Sportu rorz.pooczęły 

się XIV mistrzostwa Polsk.i w 
wielol:>o-ju g.iJmnastycznym z u­
dzJ.aoiem 500 zawodnrków 1 za­
wodni<>ztk z 54 klubów. 

W pierwszy.ro dniu zawodów 
rozegrano lrotn.ku.-e<ncje w J<.Ja.<;.ie 
d•rugiej. 
Wśród mężczyrllll zwyciężył Ku 

bica (Rad·lin) 57 pkit. przed Pał­
ką (Szombierki) 56 pkt. 

Drużynowo wygrał Rad.Jin przed 
Gwaa-dią (Warszawa). 

W kO'Ilkuren.cjd kobiet pierw­
sz~ miejsce zajęła Szczęsna (zgo 
da $więto.chławice) 47,40 pkt., 
przed Nowalk (Wisła Kraków) -
47,31' pkt. 

W ~asie I zwyciężył Macio­
szek (Pogoń Ruda Sląska). Ło­
dzia111.iin Krrajewski z Tramwaja­
rza zaJął 14 miejsce. Drużynowo 
wygrrali gdm<n.astyćy AZS AWF, 
przed Leg.ią i Odrrą z Wtrocla· 
wia. 

Igrzyska szkól 
przyzakładow rch 
W r-0zpoczętych wczoraj 

igrzyskach szkół przyzakłado­
wych do spotkań finałowych 
w turnieju piłkarskim zakwa­
lifikowały się zespoły: Zasad­
niczej Szkoły Zaw-0dowej nr 4 
ZSZ Łódzkiego Zjedn. Budow­
nictwa ZSZ Zakładów Dosko­
naleniS: Rzemfosła, ZSZ-Elta. 

W turnieju piłki siatk()!Wej 
mężczyzn: ZSZ Włókiennicza 
przy Zakładach im. Dzierżyl'1-
skiego, ZSZ przy PKS, ZSZ­
Anilana. 
Piłka siaitk-0wa kJObiet: ZSZ 

im. Dzierżyńskiego, ZSZ im. 
1 Maja, ZSZ Andrzeja Stt'uga. 
Finały rozegrane zo:itaną w 

po·niedz.iałek 14 bm. o go~z. 16 
na stadionie sZlkollllym w Par­
ku 3 Maja. Proigram przewi­
duje ponadbo raw<>dy lekkoatle 
tyczne. 

łłiepowodzenia 
w Charkowie 
w ChairkO<Wie staTtowa1i w 

między:narrodowych wyścigach ko 
la.rsl!:dch z31wodmicy Połsl<i. Nie­
stety żade111. z naszych zawodni­
ków . nie poorafiJ: odnieść 'ZlWY· 
ci~stw.a. 

Na 4.000 m Józefow1q był 10. 
Na dysp.nsie OO km !wyci~żył 
Ni:klemtko (ZSRR) :przed wo?,nia­
kiom. W wyścigu n.a MO m Kdem 
ko.wski, Ku.pczak i Wa.cheoki za­
jęli miejsca w drugiej piątce. 

' Na torze w Helenowie 
Wczioraj ogło•sz.<JillJO oficjaJ.ne grane zostały mistrnootwa 

Brak było napastników, a i wyniiki szy'bowoowych mi- we Lodzi. 

Mze~4000 I'!'! drużyn~ Społem 
torcr 5,12 (Ku&-a, Borysewicz, Biń­

czyk, Lewa.ndawski), 
defensiywa też nie potra·fila o- stnostw świata, k'tóre <Jdby- W klasyfikacji drużynowej 
panować sytuacji. wały się w a .ngielskiej miej- najwięcej punktów zdobyli za-

Na boisku widziało się dwa wodrucy Społem - 97, 2) Wi-
se<CJOWOŚCi South Cerney. dzew - 68 pkt., 3) Orkan -

razy więcej graczy Wisły niż Mistrzostwa zakończyły się Włókniarz - 52 pkt., 4) Ener-
naszych. 

Do zespołu stairtu wkradł się olbrzymim sukcesem po1lskioh getyk - 10 pkt. 

2000 m drużynowo :l·Ull'liorów 
1) Społem - 2,32. W drużynie 
juniorów Spolei:n jechal m. in. 
brait Jana KudrY. 

chaos i nikt z naszych graczy pilotów, którzy potwierdzili w Indywidualnie w posiz.iczegół- MILICJA 
nie potrafił opai!lować z.amie- tej dyscyplinie sportu swą nych konlruren.cjach zwycięstwa 

M. STOLARSKI 

sunia. Popelillian.o wiele blę- prwdującą pozycję na świe- odni·eśli: • 
dów taktycznych, a oo naj- 200 m Lewarndow1>ki (Społem), prOpagu1e SpOrf 
smutniejsze za wiod'l:a kon- cie. w grupie jU'llio.rów Kcńliński 
dycja. 25-letni student Jan Wró- (Widzew), Od dłuźszeg-0 cza\Stt trwały 

W Wiśle poza napastnikami blew:.ki został mistrzem świa- 1000 m Lewandowski (Spo- na terenie województwa łódz.. 
dobrze zagraJ.i: bramkaa Stro- ta w klasie otwartej. łem) - 1,17. w girupie jl.1!'.io- kieg;o eliminacyjne rozgrywki 
ni= i Kabula, który wróci! Franciszek Kępka, zdobył rów T<Jmcz.alk (Społem), w piłce siatko·wej zespołów 
do drużyny po wyileczen:iu do- 4000 m Borysewicz (Społem) TKKF przy k-Oinendach MO. 
znanej niedawno kontuzji, dla naszych barw brąz.owy me _ 5,32, 

dal w klasie •. standard". 2000 T k (S ł ) Do finałowych spotkań o 
m omcza 'PO em - puchar kom. płk, mgr. Ka:zi-

Jan Wróblewski zdobył w 2,38 przed Gorzkiewiczem (Wi- mierz.a Kraupe zakwalifik-0-* * 1963 roiku tytuł mistrza Polski d:zew), . wały się ze:;poły z: Kutna, 
. ,,. . a mistr:wstwa świata w South Tandemy Społem w sklaidz1e Pioitrkowa Sieradza i Brzez.:i!Il W dTug1m meczu o m1strzo- · d b' t B"' k M" · ł k ed ' · stwo II ligi roze,granym wczo-1 Cerney były iego e !U em nal mczy ~ rzw e ?17'. pa-\ Mecze fiilla1owe rozegrane zo 

!'aj Polonia (Bydgoszcz) przeg.ra- zaw~da.ch l'Ozgrywanych za rą . ~1~ewa Go.rzk1ew1cz - sta111ą dzdś w Piotrkowie. Po-
ła z MZKS (Gdynia) 0:3 (O:l). gramcą. KofJlmsk1, cz.ątek zawodów o godz. 10. 

Z ŁODZI Z ŁODZI z ŁODZI Z ŁODZI Z ŁODZI 

Honorowe Odznaki m. Łodzi 
dla straiaków i drukarzy 
Wczoraj przew-0d11Ji<J(tl\cy Prezydium 

Kaźmierczak w obecności cnło.nków 
szcziególnie za&tużonych dla. rozwoju 
poża.rnej i pra<lowni.ków polł graf.iii 
m. Lodrlli. Oł:rzyma.li je: 

RN m. Lodzi Edward 
Prezydium ud-ek-O!r{)Wał 

mi1ast.a C'donków straży 
HOOltO!l"owymi Odma.ka.mi 

Józef Banasiak, Henryk 
Chyliń1>k.i, B{)le.sła.w Gierań­

cz.yk, Loon Hermam, Roma.n 
Bykawy, Henryk Kalinowski, 

Mirosłaiw Laskowski, Jadwiira 
Ma.rkiewiw., Zdzisław Bole­
staw Olm:yk, Eugeniusz Ole­

sienki~icn, Stefa.n Pyehoiwsll'i. 
Władysław Sto50ek, Stalllislaw 

Wencel i Michał Wieromiej. 

XXX LO 
olrzymolo imię 
Janka Krasickiego 

Wczoraj w XXX LO odbyła 
się podniosła uroczyst-0ść nada• 
.1ia szkole imienia Janka Kra­
sickieg-0. 

Liceum ;rozipoczęło s.woją dzia 
ła.lność w roku sz.kolmym 
196.2-63, a w roku bieżącym 
pierwsi maturzyści CJIPUŚcili je­
go mury. W uroczystości uoz<>­
stniczyli m. illl.: wicepirze•wod­
niczący 2'G Z.MS Ignacy Ga­
jewski, sekretarrz KD PZPR 
Łódź Bałuty - Stanisla.w Tu­
piak, przedstawiciel KL PZPR 
- Bu.lesław Ka,pita.n, na·cze1nik 
dzia~u szko1nkrt:wa ogólnokSzota~ 
cącego KOS m. Łodzi Tadeusz 
Podwysocki, ,prred:'ltawiciele ZŁ 
ZMS, delegacje .i poczty :;;zta1n­
da>rawe szkół łódzkich. 

W to.ku uroczystości. przed­
stawidele władz wygłosili prze­
mówienia składadąc jed·nocze­
śnie seroec-z.ne g•ratulacje i ży­
czenia szkole, w zwiąZlku z jej 
osiągnięcia·mi n.a poolu pedago­
gicroym i w za.kresie pracy 
s.połecznej. M. illl, wiceprzewod 
niczą<:y ZG ZMS Ig•nacy Ga· 
jewski od·czytał list matki Jan­
ka Krasock.iego, •która, nieste­
ty, z p<>wodu choroby na uro• 
czystość przybyć n.ie mogła. 
Komitet rodzicielski przekazał 
także ufundowany przez siebiP. 
sztftndar szkoły, 

Tego samego dtn·ia po połud­
n.lu w sZlkole odbyła się u~o­
czystość rozdaonia świadectw 
pierwszym matur~·tom. (Jp) 

llEDZIELRE 
IMPREZY 

W imieniu odznaazonyc:h po 
dziękował dowódca Oddzia­
łu II Lódz1ctej Komendy Stra­

ży Pożarnych - Józef Bana-

·siak. Wszyscy ooduiaczęni stra­
żacy otrzyma.U ponadto wią­

zanki kwiatów od 
Szkoły Podstawowej nr 
im. LudWiki Wawrzyńskiej, 

bohaterskiej naucz.yciełki, ktr 
ra zginęła ratując dzieci 
płonącej szkoły. 

(j()) 

Pocztowe 
usprawnienie 

Dotychczas radio- l teleabo­
nenci mieli odd.zielne książecz­
ki ma wnosze111Jie opłaot. Obe•cnie 
Poczrt:a uspr a:wni tę ma.nip ulacj ę 
w ten sposób, że wszystkie 
01Płaty rad10!W0, telewizyjne i 
radiowęzłowe będą wnosooin.e 
za pośrednrl•ctwem jednej tyLko 
książeczki. z.mi.an tych doikó­
rnują wszyet>kie urzędy poczto-j 
we. (wit) 

~IE- Ponad 2 godziny 
tańca w .,napięciu" * Specjalne pociągi, 
autokary i tramwaie 
7* Wśród publiczności 
rozlosowana . zostanie 
naeroda: 
wyjazd do ZSRR 
7l~ Spektakl exstra 
dla młodzieży szkolnej 

O ZI ni 
Z okazji zajęcifa p·rzl!!Z Ko-

mitet SFOS mia...~ta Lodzi 
miejs()a. we wspólz.a;wod­

nietwie komitetów miejskich 
SFOS za rok 1964 serdeccznie 
d7,iękuję w imieniu Pre-.i;y­
dium Rady Głównej i siwoim 
własnym klasie roboilmiczej 
i całemu spolecq;eństwu mia­
sta Lod7;i xa. jeg{) ofiairn-OŚĆ 
O!raz gratulu.ię d'lli·ałaczom i 
aktywLstmn SFOS z terenu 
Waszego miasta., którzy swą 
rzetelną praicą społeoo.ną 
przyczynili się do uzyska.Ilia 
tego wyró:lmienia. 

Jednom.eśnie w imieniu 
Prezydium Rady Głównej 
SFOS i swoOlim wl:asnym ży­
czę Wam dalszyclt osiągmęć 
w realizaeji cel&w, którym 
służy SFOS - w mobilizo­
waniu aktywności sp{tł•OOT.Clej 

, ........ """"' ....................................... """' 

W Klubie Nauczyciela 

Pożegna.nie 
,,zielonego karnawału'' 

Waikaoje zia: !Paseim - żegna­
my więc „zieloa1y ka.rnawa~" wl 
Klubie Nauczyciela (Pio·trkolW• 
Sika 137) dziś (13 czerwca), 

o a 

Chocia:i: poe;ooa niez:byt .pięk 
na i wszyscy narr:zekają na 
deszcz, nie traćmy nadziei, 
że aura wreszcie się popra­
w!. Dla am.aotorów niedzJ.elne­
go wy:poczynku w parku 
prrzygotOtWan.o tII11Prezę a.rty­
styczn.ą. Odb~zie się ona w 
m'US7..Jii Parku Ludowego na 
Zdrowiu w godz. od 15 do 17. 
B~zie to koncert rozrywko­
wy w wykrnnanlu zespołu Zw 
Zaw. Pirac. Łączn.ości. 

Zbliża. się termin (19- 23 bm.) gościnnyeh wystęt>ów 
słynnego Radziiookiego Baletu na Lodzie w Lod-Li. Bale­
tu, który od szeregu dni przy wypeln.iooej st.ale po brze­
i.ri widowni, gOll'ąoo je.st oklaskiwany prz~ publiez.n~ć 
wairsz;awską. 

Związek Zawodowy Pirac1 
Przern. Bud<JWlainego zaprasza 
chętnych do swego ośrodka 
w Grotnika,ch, gdzie już od 
gO't~Z. 11 roZ'):>oczną się g.ry 
i zaba•wy d•la dzieci, a od 

ł 14 wysteoy zespołów dziedę· 
# CY•"h. (K) 

Niczego nie ujmując warrun­
kom, w jaldch nasi goście wy 
sitępują pod namiotem cyrk.u 
w stolicy, trzeba powiedz.ie<', 
iż w Lodzi. na sztucznym lo­
dowi1sku Pałacu Sportowego, 
otrzymają nieporównanie więk 
sze możliwości zaprezentowa­
nia swej światowe•j klasy. 

iku (14 bm.) następujące punk-
ty przedsprzedaży będą czyn­
ne do gc<lz. 18: „GROMA­
DA" - ul. Piotrkowska 27, 
„TURYSTA" - ul. Piotrkow­
ska 5 i „ORBIS" - UJl. Piotr­
kowska 65. 

·Jednocześnie informujemy 
mieszkaf1ców półnoanej częś­
ci naszego województwa, że 
„ORBIS" uruchamia specjalny 
pociąg z Kutna. Łęczycy i 

y 
n-.i. J'7loo.Z r&.1lb<ud:owy I nw.­
woju nasz;e,t lud-OWeJ o~czy· 
zny, 

MARIAN SPYCHALSKI 
przewodnim.ący 

Rady Głównej SFOS ·-------------„ 
Udany wieczór 

Z okazji 20-lecia powstania 
LK zarząd łódzki organizacji 
kobiecej oraz komisja kobiet 
pracujących pl"LY WKZZ, a 
takż" Zarząd Łódzki ZMS i 
Mie!shl Spoieczny Komitet Prze 
ciwalkoholo·wy, urządziły wczo­
raj wiec.:orek rozrywkowy, Wie 
czorek odbył się w sali klubu 
fabrycznego ZPB im. Hama­
ma. Wzięły w nim udział akty­
wistki Ligi Kobiet i związków 
zawo-dorwych. 

Program za'l'lliłlll'ał bardzo DQ• 
gaią część artystyczną. „Telł• 
mena" pokazała modne stroje 
dla pań, Handlowy Dom Dzie­
cka dla dzieci i młodzieży. WY• 
stopił S T S „Cytryna" i 
dzięcięcy zespół artystyczny im. 
Hamama. Było wiele konkur· 
sów z naitrodami. 
Później do tańca przygTY'Wa• 

ła o'l'kiestra wojskowa i spół­
dzielczy zespól gitarzystów. Mi· 
mo, że bufet był bezalkoholo· 
wy. humoTy wszystkim dopi• 
sywały. (Kas,) 

w dniu 20 bm. o godz. 14.30. 
Organizatorzy wspólnie z 

Kuratorium Ok!ręgu Szkolne­
go m. Lodzi organiz;ują s>pe­
cjalne przedstawienie d.ila mlo 
dzieży szkolnej w dniu 21 bm. 
o godz. 11. 
Młodzież posi·a:dająca bile­

ty ws:tępu będzie zwolniona 
w tym dniu z zajęć szkol­
nych, a nauczyciele towarzy­
sizący mloclziciy otrzymają bi­
lety bez:platne. 

Niezależnie od pona:d dwu­
godzinnego widowi.sika. którP 
- jak po<lkreśla prasa war­
szawsika - „OCZM'e>WUfe widow 
nię" - organizatorzy tej wiel­
kiej imprezy przygotowali 
jeszcze dodatkową atrakcję. 
Wśród publioznc.ści rozl<>­

S{)Wana zostanie nagroda w 
postaci udzia.lu w wyci~zc~ 
do ZSRR. 

W tym celu zamieszczam• 
kupon, który należy złożyć \' 
jednej ze &krzynek przy we~ś 
ciu do Haii Sportowej w do­
wolnym dniu występów balp. 
tu. 

(X) 

KUPON 

upra~niający do udziału 
w losowaniu nagrcidy 

„WYJAZD DO ZSRR" 

Imię I nazwisko • 

W celu ułatwienia public:7-
ności łódzikiej nabycia biletów 
na wys.tępy Radzi-eck.i-ego Ba­
letu na Lodzie, .od iponietdział 

Ozorkowa na p.rzedstawie.nie ·--------·-------..! 
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&43-80. „Panorama" 343-80. NTU 303-04 (g;odz. 1~12). Redakcja nocna 279-76. Biuro Ogłoszeń 311-50, 293-00, wewn. 30, czynne do godz. 15.30, sobota do godz. 13.30. Wszelkich Informacji 
w sprawie warunków prenumeraty udzielają pla~ówkl „Ruchu'" I poczty. Wydaje: Ł6clzkle Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa". Łódź, Piotrkowska 96. Rekoplsćw nie zam6wtonvcfi 

redakcja n.te zwraca. · 
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